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Nowa Reforira“ wychodzi codziennie, z wyjątkiem niedziel i świąt uroczystych. 
P r e n u m e p a t a  w y n o s i :

rockiłg: półrooznle kwartalnie:
24 koron 12 koron 6 koron
32 „ w  . 8 „
40 „ 20 „ 10 „

48 „ 24 „ 12 „

mlatląoznl*
2 korony

2 kor. 70 h.
3 n 00 _

V m i e j s c u ...........................................
W Anstro-Węg., z przesyłką poczt.
W Państwie Niemieckiem . . . .
Vż e Włoszech, Francyi, Anplii, Belgii,

Szwajcaryi, Turcyi i inn. krajach 
Oddzielny numer kosztuje l o  h., z przesj ri.«, pocztową i 2 h.; 
ników A. Olszewskiego ulica Kilińskiego 2 i Plohna, ui. Karola Ludwika 9, do nabycia po 12 h.

Premii.„eratę przyjmuje się tylko na cały miesiąc.
Listy z pieniędzmi i przekazy pieniężne na prenum eratę i ogłoszenia (inseraty) uprasza się 
nadsyłać franco do Administracyi „Ń. Reformy“ w Krakowie, — Listów  n iefrankow anycn

n ie  przy jm uje się.
PęJcopisów nadsyłanych Redakcya nie zwraca.

A d r e s  B e d & k o y l t  A d m ln l a t r a o y l : „N . R e fo rm a "  n i-  J a g i e l l o ń s k a  10. 
T e le f o n  R e d a k o y l  N r  41 , A d m ln ls z r a o y l  401 .

—  we Lwowie w Biurze dzień-

NOWA

REFORMA
P r e n u m e r a t ę  p r z y j m u j ą  :

zam lej.oow ą : A dministracya „Nowej Reiormy* i wszystkie crzęd; pocztowe; mlejsoo- 
w a: A dm iniiiraeyi „Nowej Reformy". — Magazyn nowoSoi V. A. G rigara i  Główna trafika 
w Rynku. — Agencya J. Hopcasa i A. Salomonowej, piao Maryaoai 2 — Handel 8t Kar* 
lińskiego, Sukiennice. — Handel Kretsohmera, Rynek, — Handel J . Si kiera, ul. Karmeli* 
e ta  18. — Zamiejsouwą prenumeratę 1 ogłoszenia przyjmują: Biura dzienników: vt 
Lwowie Ludwik Plohn, ul. I aro la  Ludwika 11, S. Sokołowski. — W  Przem yślu Hesze* 

■ -  W  Jarosław iu L. Strassberg. W  Wiedniu pp. H aasenstein & Vogler (tak ie  
Hamburgu, Frankfurcie nad Menem, Berlinie, Lipsko, Bazylei i Wrooławin). — A. Op- 

u ■ j 08®f (tak ie  w Bprlińie Hambnrgn, Monachium i Norymberdze). — Hermann 
Goldschmied, M. D ukes, H. Schalek, J. Dfcnneberg. — W  Paryżu Sooietó Mutueile de 
— .  Publicitś A. L o r ę , ; t e ,  direcieur, Roe Caumartic, 61.
O g ło s z e n ia  (inseraty) przyjmuje Administracyr za opłatą od mieiąpa wiersza drobnem 

P'T ! ! 5 y r u  20 h-> “  każdy następny raz po 10 h. -  N a d e s ła n e  po 
1  7  w  ** y ***■ ~  N e k r o l o g u  po 30 b. od w iersza -  O ło s y  p n b U - 

o z n e  po 1 kor. od w iersza — Z a łą o z n lk l  do „Nowej Reformy" (prospekty, cyrkularz* 
ogłob *oia itp.) przyjmuje - za cenę ?  kor. od 100 eg a  dla zamiejsoowych, a 1 kor. od 
100 egz. d . i  miejscowych prennm. NależytoS-i należy naprzód nadsyłać przekazem pocztowym

Pr. III 151/00/2.

Po
Redakcyi czasopisma ,.Nowa Reforma11 

na ręce odp. redaktora p. Michała Konopińskiego
w Krakowie.

C. k. Sąd krajowy, jako prasowy, na wniosek 
c. k. Prokuratora Państwa po myśli § 493  p. lc. 
orzekł, że zamieszczony w Nrze 208 czasopisma 
„N. Reforma" z dnia 13 września 1900 artykuł pod 
tytułem „Oświęcim, 12 września11.od  słów „z na­
bojem" do „odznaczenie" strona 3 łam- 4, zawiera 
znamiona występków z §§. 300, 308 h. k . , że, za- 
kazaje się rozszerzania tego artykułu, zatwierdza 
się zarządzoną przez c. k. Prokuratoryę Państwa 
konfiskatę pomienionego numeru, a cały nakład ta­
kowego ma być zniszczonym, 

albowiem
w artykule tym autor rozszerza fałszywą wiadomość 
zdolną do zaniepokojenia ludności, nie -mając, żadne­
go uzasadnionego powodu do rozszerzania takiej 
wiadomości, nadto pobndza do pogardy i nienawiści 
przeciw c. K. żandarmeryi.

Równocześnie na wniosek c. k. Prokuratoryi Pań­
stwa, stosownie do przepisu § 2U ust. pras., poleca 
się redakcyi czasopisma „Nowa Reforma", aby uchwa­
łę tę w najbliższym numerze czasopisma, na pierw­
szej stronie rakowego pod rygorem skutków z § 21 
nst. pras. bezpłatnie zamieściła.

C. k. Sąd krajowy karny jako prasowy.
Kraków dnia 14 września 1900.

Moreloirski.

Kraków, 15 września.
Poczynają się już pojawiać znaki na ziemi 

i niebie, zwiastujące, co nam w Austryi naj­
bliższa przyszłość przyniesie. Z głosów dzien­
ników mamy dziś do zanotowania dwa, z któ­
rych jeden „Hlas Naroda" zapowiada „pasztet" 
dla Czech, a drugi, „Tiroler Yolksblatt" dla Ga­
licyi

„Hlas Naroda", z łatwo zrozumiałem u cze­
skiego pisma rozżaleniem, donósi, że biurokra- 
cya centralna już teraz przystąpiła do brania 
odwetu z Czechów za ich obstrukcyę, że wy­
szło tajne rozporządzenie do rozmaitych władz 
przeciw językowi czeskiemu i ż.e wkrótce na 
naczelnych etanów wirach rządowych w Czechach 
zajść mają zmiany na niekorzyść narodu cze­
skiego. Odpowiedzialność za to zwala „Hlas 
Naroda-1 na Młodoczechów, a praktyczniejsza 
i spokojniejsza „Politik" radzi, aby wobec tego 
nie wiązać posłów obowiązkiem obstrukcyi, lecz 
zostawić im swobodę działania, bo kto wie, czy 
w przyszłej Izbie nie zdołają bez obstrukcyi 
czegoś pożyteczniejszego dla narodu zdobyć.

Doniesienie „Hlasu Naroda" polega niewąt­
pliwie na prawdzie, a w takim razie musimy 
Przeciw tej akcyi założyć ze swej strony sta­
nowczy. protest, mimo całej świadomości, że 
w dzisiejszej sytuacyi znaczenie jego pozosta­
nie tylko platonicznem. Powtarzamy ponownie, 
że nie mieszamy się i nie chcemy się mieszać 
w wewnętrzne sprawy czeskie, ale przyjąwszy 
nawet, że polityka Młodoczechów jest nielo­
jalną i szkodliwą, nie możemy pojąć, dlaczego 
za to ma cierpieć cały naród czeski w swych 
Prawach, które mu się słusznie należą? Wstę­
pując na taką drogę p. Koerber, wcale nie 
spełni swej zapow iedzi, że będzie zupełnie bez­
stronnym.

Przechodzimy do perspektywy dla Galicyi.

Oto „Tiroler Yolksblatt11, organ klerykalny, 
a więc przez swoich posłow w parlamencie ma­
jący bliskie stosunki z „Kołem polskiem", pi­
sze, że wybory w Galicyi n ie  o b e j d ą  s i ę  
b e z  r o z l e w u  k r wi .

Skąd „Tiroler Yolksblatt" może o tem wie­
dzieć? Na jakiej podstawie to i z taką stano­
wczością twierdzi ?

Ze strony partyj opozycyjnych ani spooób 
agitacyi, ani ich zamiary i plany nie pozwalają 
czegoś podobnego nawet przypuszczać, owszem 
zbliżające się wybory wobec znacznie już po­
suniętego naprzód uświadomienia mas zapowia­
dają się spokojniej niz zwykle, byle im pozo­
stawiono zupełną swobodę i trzymano się zdała 
od nadużyć. Więc chyba ktoś nosi się z za­
miarem wydarcia praw opozycyi galicyjskiej 
i zamierza coś takiego, o czem już z góry wie, 
że musi wywołać rozlew krwi ?

Ale jeżeli istotnie tak jest, to niechaj ci, co 
z takiemi myślami- się noszą, pamiętają, że krew 
ludu własnego nie tak łatwo z rąk i z sumie­
nia zmyć się daje!. . .

Z zaboru pruskiego.
Dzienniki niemieckie donoszą, iż trzej mini­

strowie pruscy zaszczycą wkrótce Poznań swo­
ją obecnością: M i ą u e l ,  E h e i n b a b e n  i hr. 
P o s a d o w s k y .  Przyjeżdżają 25 września, aby 
zadecydować ostatecznie w sprawie zniesienia 
wałów fortecznych, czego najbardziej pragną 
liakatyści i wszelkiego rodzaju spekulanci* — 
Szowiniści niemieccy spodziewają się, że „ i 
ki Poznań" wówczas będzie skuteczniejszym 
rozsadnikiem niemczyzny, inni zaś chcą 
dobre interesa na szacherce gruntami, lem  się 
też tłomaczy zatarg, jaki się wywiązał poinię- 
dzy poznańskiemi władzami miejskiemi a is li­
sem o wynagrodzenie za zniesienie wa^Ow. i 
skus domaga się 12 milionów, a magis ra aje
tylko 5 milionów. . . ,

Mówią, że wizyta panów ministrów raa imec
jeszcze inny cel; chodzi podobno ta z ja 
nowe środki „kaiturne- i „naroduwe \  Nie wie­
my co to mają być. za środki, łatwo jednakże 
zrozumieć, że Polakom nie przyniosą one ko­
rzyści. Rząd coraz bardziej ulega presyi „po- 
btttztUig* hakiitysiyc.znego rządu i czerpie nat­
chnienie z pomysłów antipolskich takich pism, 
jak „Ostmark". A jakiego rodzaju są te pomy­
sły, niechaj świadczy artyku ł, zamieszczony 
w tem piśmie pod tytułem „Powoli, ale z świa­
domością celu!" „Ostmark" dziękuje w tym ar­
tykule ministrowi S t  ud to  w i za jego poznań­
skie rozporządzenie, lecz obok podziękowania 
daje ma jeszcze wskazówki, zachęcające Jo 
dalszej akcyi antipolskiej na polu szkolnictwa. 
„Ostmark" domaga się: i) ażeby nauka religii 
udzielaną była nie tylko na średnim i wyższym, 
ale także i na najniższym stopniu szkoły ele­
mentarnej po n i e m i e c k u  2) ażeby zniesio­
no polski, a zaprowadzono niemiecki wykład 
religii na wszystkich stopniach szkół nie tylko 
w Poznaniu, ale w c a ł e j  p r o w i n c y i i
3) ażeby i nauka przygotowawcza do spowiedzi 
i komunii poza szkolą odbywała się także w ję­
zyku niemieckim.

Sądząc z dotychczasowych czynów p. Studta, 
można się obawiać, że chętnie pójdzie za wska­
zówkami hakatystów, jeżeli tylko uzna to za 
możliwe, A zdaje się, że p. Studt' — tak przy­
najmniej zapewniają pisma niemieckie — otrzy­
mał zupełną i nieograniczoną aprobatę całego 
ministerstwa, a więc można się spodziewać, że

adromistracya szkolna w Pozuańskiem i Pru­
sach Zachodnich, kierując się poufnemi wska­
zówkami pana ministra, działać będzie w myśl 
zaaprobowanej przez gabinet polityki antipol­
skiej, nie dbając o wrzawę i obnrzenie, jakie 
to wśród ludności polskiej wywoła.

Prasa szowinistyczna, motywując te środki 
antipolskie, powołuje się wciąż na agitacyę 
wielkopolską i wymyśla niestworzone bajdy o 
projektowanych zamachach staPU i tajnych agi- 
tacyach. Oczywiście nikogo one nie przekonają, 
a powiększają tylko, jak* dokumenta ludzkie, 
arsenai niedorzecznych pomysłów, jakie się lę­
gną w głowach hakatystycznych. Ludność pol- 
sKa w zaborze pruskim działa przynajmniej na­
wet wobec wrogów swoich uczciwie i broni się 
przeciwko uciskowi środkami legalnemi; a jej 
wrogowie używają za broń wymysłów i oszczerstw 
i starają się zbałamucić opinię publiczną wid­
mami „wielkopolskiej agitacyi". Procesy, wyta­
czane co chwila prasie polskiej, podobnie jak 
proces Leitgebra, służyć miały’ temu samemu 
celowi. Opinię niemieckiego społeczeństwa ła­
two tem przekonać, gdy z ^<jr" jest wrogo dla 
nas usposobioną, ale ludność polska me da się 
zastraszyć procesami i fałszywemi oskarżenia­
mi i robie będzie swoje, walcząc o swe naj­
świętsze prawa.

Sprawy szkolnfc.
(Nauczycielstwo krakowskie w sorawie usunięcia demora- 

lizacyi hiłudzieży.)
Konferenrya okręgowa nauczycieli szkół lu­

dowych i wydziałowych miejskiego okręgu roz­
poczęła się wczoraj w Krakowie nabożeństwem, 
odprawionem w kościele O. O. Dominikanów 
przez ks. katechetę Jarosza. ’ Po nabożeństwie 
zebraii się uczestnicy konferencyi w sali szkoły
wydziałowej męskiej im. cesarzj‘ Franciszka Jó­
zefa.

R idca szkolny krajowy p. Mieczysław Z a ­
l e s k i  w zagajeniu komerencyi zaznaczył, iż 
głównym celem jej są obrady w skrawie nauki 
i wychowania dziatwy, poruczonej pieczy nau­
czycielstwa. Rada szkolna krajowa przywiązuje 
wielką wagę do obrad tntejszej konferencyi i 
chętuie korzysta z jej uchwał, gdy* obrady tu­
tejsze nacechowane były zawsze podniosłym 
nastrojem, należytą godnością i powagą. Obe­
cna konfereneya posłużyć powinna także do 
wzbogacenia doświadczeń na polu wychowania 
publicznego i zasielenia postępu w szkolnictwie 
Krajowem.

Z porządku dziennego dyrektor szkoły wy­
działowej im. św. Floryana p. P a r c z y ń s k i  
przeprowadził lekcyę praktyczną z nauki ra­
chunków w II klasie szkoły pospolitej.

Nastąpiło sprawozdanie wydziału konferen­
cyjnego z opracowań na temat; „ W o b e c  co­
r a z  g r o ź n i e j  p o j a w i a j ą c e g o  s i ę  ze ­
p s u c i a  d o r a s t a j ą c e j  M ł o d z i e ż y  szk o l­
n e j ,  p o d a ć  ś r o d k i ,  z m i e r z a j ą c e  J o  
s t a n o w c z e j  a r y c h ł e j  p o p r a w y  t y c h  
o p ł a k a n y c h  s t o s u n k ó w " .

Dyr. S t y p k o w s k a ,  z przedłożonych 25 
prac nauczycielek na powyższy temat, podnosi 
wspólne zapatrywania i wymienia środki w po­
szczególnych elaboratach podane, zmierzające 
do szybkiej a skutecznej puprawy stanu obe­
cnego.

Dyr. G e t t l i c h  z 24 opracowań nauczy­
cieli wylicza główne momenta, wskazujące, że 
nauczycielstwo szczerze pragnie wszelkiemi 
środkami i sposobami przyczynić się do uzdro­

wienia opłakanych stosunków zdemoralizowania 
młodzieży szkolnej. Celem podania substratu 
do przeprowadzenia dyskusyi nad tym przed­
miotem, zarządził przewodniczący odczytanie te­
matów p. Januszównej i p. Spitzera, które naj­
bardziej wyczerpująco rzecz przedstawiają, pier 
wszy o stosunkach w szkołach żeńskich, a dru­
gi o szkołach męskich.

Po przeprowadzeniu dyskusyi nad lekcyą pra­
ktyczną p. Parczyńskiego zakończono pierwsze 
posiedzenie.

Drugie posiedzenie rozpoczęto wczoraj o go­
dzinie 4 po połudi iu odczytaniem sprawozdań 
z 16 opracowań na temat „.Tak należy zrozu­
mieć pi zygodno traktowanie gramatyki w języku 
polskim i niemieckim w szKole wydziałowej 
aby osiągnąć poprawne władanie językiem w 
mowie i piśmie".

Dyr. W y r o b i s z ó w n a ,  zdając sprawę 
z przejrzanych 8 opracowań, stwierdza, że 
przygodne traktowanie gramatyki do celu nie 
doprowadza, ale że naukę gramatyki w szko­
łach wydziałowych należy traktować jako po­
wtórzenie systematyczne zdobytych wiadomości. 
Jako najbardziej wyczerpujące opracowania 
przedstawia elaboraty pp. Spławińskiej i Fried- 
berg,

Dyr. p. P o g o n o w s k a  przedstawia zapa­
trywania, w dalszych 8 elaboratach wyrażone 
i przedkłada następujące wnioski, które przyjęto:

1) Na naukę gramatyki języka polskiego i 
niemieckiego w klasach wydziałowych należy 
położyć większy nacisk, niż dotąd.
. 2) Aby do tego dojść, trzeba wyznaczyć na 
tę naukę osobną godzinę, z czego wynika po­
trzeba zwiększenia liczby godzin na naukę ję­
zyka polskiego i niemieckiego*), bez powię­
kszenia ogólnej liczby godzin nauki tygodnio­
wej.

3) Należy wydać odpowiedne podręczniki do 
nauki gramatyki polskiej i niemieckiej dla klas 
wydziałowych.

Pc przeprowadzeniu dyskusyi nad tematem
0 umoralnieniu młodzieży przyjęto następujące 
rezolucye:

1) Starać się wszelkiemi sposobami o pod­
niesienie i zabezpieczenie posagi szkoły i nau­
czycieli wobec domu i rodziców.

2) Podnieść karność szkolną, godząc przymus 
szkolny z prawami obywatelskiemi i surowość 
a raczej stanowczość, z łagodnością i pobłażli­
wością.

3) Dać szkole regulamin nietylko obowiązu­
jący nauczyciela, ale pouczający i obowiązujący 
dzieci i rodziców; taki drukowany regalamm 
niechaj dziecko nosi codziennie z książkami 
szkolnemi.

4) Spowodować założenie Towarzystwa opie­
ki pozaszkolnej, którego obowiązkiem byłoby 
wpływać nietylko na dzieci, ale i na rodziców 
w sposób odpowiedni.

5) Zwrócić się do władz szkolnych, aby wy­
chowaniu fizycznemu poświęciły więcej uwagi, 
czasu i środków.

6) Nastręczyć młodzieży szkolnej jak najwię­
cej zajęcia poza szkołą przez urządzanie dale­
kich przechadzek, zwiedzanie okolic, kościołów, 
miejsc pamiątkowych i historycznych, muzeów
1 instytucyj publicznych, pod nadzorem nauczy­
ciela lub nauczycielki.

7) Zwrócić się do władz szkolnych, aby po-

*) Zlitujcie się! Dopókiż będzie wzrastać la  ger- 
manizacya naszych szkół? Jeżeli rząd nam nie na­
rzuca niemczyzny, po co my się tak gwałtownie z nią 
wpraszamy? ,Przyp. Red.)

święciły nauce śpiewu więcej uwagi, czasu i 
środiów, jako środka wychowawczego.

8) Wpłynąć aby książki z bibliotek i czy­
telń ludowych bez wyboru i wskazówki nau­
czyciela nie dostawały się do rąk młodzieży 
szkolnej, a natomiast zakrzątnąć się około za­
łożenia biblioteti dla młodzieży przy każdej 
szkole. (Dok. nast.)

W o jn a  w  C hinach .
Dziś ua porządku dziennym spraw chińskich 

stoi rzekome u l t i m a t u m ,  przesłane jakoby 
przez Rosyę Chinom, a odrzucone przez L i-  
h u n g e z a n g a .  Wiadomość tę przyniósł tele­
gram z S z a n g a i  do „Niemieckiego związkn 
floty“. Z Berlina jednak zapewniają, że i tym 
razem rozchodzi się tylko o zwykły manewr L i- 
h u n g e z a n g a ,  który pragnie zapomocą roz­
szerzenia fałszywych wieści coraz więcej wikłać 
i tak jnż niezwyczajną sytuacyę. „Politische 
Correspondenz" stwierdza również, że w kołach 
miarodajnych w Wiedniu nic nie wiedzą o tem 
u l t i m a t n m  rosyjskiem. Sfery dyplomatyczne, 
zdaniem wymienionego dziennika, już dla tego 
nie dają wiary tej pogłosce, ponieważ nie przy­
puszczają, aby gabinet petersburski zdecydo­
wał się na krok podobny, „któryby zniszczył 
nawet pozoiy zasadniczej zgody między mocar­
stwami". Czy t a n  optymizm w zapatrywaniach 
na politykę rosyjską ma jakiekolwiek uspra­
wiedliwienie — przekonamy się wkrótce.

Chińczyków, pomimo nibyto rozpoczętych ro­
kowań pokojowych, wcale' nie odeszła chętka 
prześladowania cudzoziemców Z S z a n g a i  do­
noszą do B r u k s e l i ,  że w prowincyi S z a n -  
s i, dokąd schronił się dwór chiński, odbywa się 
w dalszym c.ągt srogie prześladowanie Euro­
pejczyków. Si edm naście misyj w okropny spo­
sób wymordowano, bonzowie chińscy przeciągają 
wszędzie, wzywając do mordowania cudzoziem­
ców. Zachowanie się cesarzowej-wdowy staje 
się ci igle coraz bardziej podejrzanem.

Podobne wieści otrzymuje także „Koln Yolks 
Ztg" od swego korespondenta z H a sje k a n. 
Donosi on, że walka pi^eciwko misyońarzom 
przybiera tam coraz większe rozmiary. Rozpo­
częła się ona w prowincyi H u p e na wschodzie, 
obecnie zaś obejmuje eałą prowincyę Ć z i c z o u. 
Spalono wszystkie budynki misyjne, kościoły, 
domy sierót szkoły i t  d. Z innej strony do­
noszą o prześladowaniach w sąsiednich miejsco­
wościach, W jednem miejscu Bokserzy spalili 
dom sierót wraz z 300 dziećmi chińskiemi. We­
dle zaś doniesień z C z i a t i n g u  i S n i f n  w 
zachodnich częściach prowincyi S e c z n o n zra­
bowano tamże własność nieruchomą cudzoziem­
ców. Władze chińskie, ndające, że opiekują się 
europejczykami, wezwały ich, aby ndali się 
pod opiekę rządową.

Zabawna rola, jaką odegra niezawodnie wódz 
wojsk międzynarodowych, marsz. hr. W a l  d e r- 
s e e, wysłany przez cesarza W i l h e l m a ,  znaj­
duje dosadne oświetlenie: w autentycznym tekś­
cie głośnej mowy cesarskiej, wygłoszonej 
w Wilhelmshafen, którą ogłasza berliński „Vor- 
warts". Otóż cesarz niemiecki miał się dosłow­
nie wyrazić w ten sposób „ P o w o ł u j ą c  s i ę  
n a z ł o ż o n ą  mi  p r z e z  w a s  p r z y s i ę g ę  
w i e r n o ś c i ,  ż ą d a m  od was ,  a b y ś c i e  
n i e  d a w a l i  p a r d o n u .  N i e  b ę d z i e  s i ę  
b r a ć  n i e p r z y j a c i ó ł  do n i e w o l i ,  p o ­
n i e w a ż  m a c i e  b y ć  m ś c i c i e l a m i  o k r u ­
c i e ń s t w ,  d o k u D a n y c h  w o s t a t n i c h  
cz a s a c h " .

A d o l f  N eu w e t t -  No>"aczyńxM.

Bajta o imiim i tarle.
—

(Ciąg dalszy).
ił

I szeroką strugą wymyśiąń spływało oburze- 
b*e estetyczne tych ludzi, którzy wprawdzie 
zazdrościli Gecuchetowi jego świetnych opera- 
cyj, ale resztkami swego artystycznego tempe­
ramentu, resztkami (zmysłu dla piękna, złościli 
się na zdrowego otyłego mężczyznę, który ich 
w8zystkich w ekscentrycznym, ale produkty­
wnym cynizmie przeszedł i daleko przy kawiar­
nianym stole zostawił. I nocny reporter i Pi- 
bfiiment i lord Koko i doktor od Hermy Ba- 
sker i wszyscy, którzy się schodzili, mieli w swej 
Psychicznej konstrukcyi wiele z poetów, czy 
Wogóle artystów ostatnich czasów, jak słomiane 
°burzenie wypalające się szybko i dymne hi- 
steryczne monumentalne kulta dla czegoś, co 
zasługiwało na kult psychiatrów tylko i cieka­
wość kryminologów, kapliczki budowane w du- 
s?y dla' pierwszej lepszej interesującej wczo- 
, aJszym sentymentalizmem awanturnicy. Życie 
yk) dla nich złotą kulą rzuconą przez los, 

Podskakującą o sensacyę rozpusty i wpadającą 
straszny ocean niebytu. Młodość wyprała 

bich optymizm chemicznie, a gdyby byli ŵ szy- 
?y geLiuszami tak, jak byli karykaturami ge- 
Pszu, byliby doprowadzili ludzkość do wzaje- 
P®go wymordowania się milionów, 

oc pólmęczennicy ju tra z podwójną parą
§CjP> a Mepi na tanie, ale szczęśliwe szczę-

kawZĈ D'e czytał gazet> z których już nic cie- 
szego dowiedziećby się nie mógł, tylko zmę-

czonem okiem wiódł od, jednego do drugiego, 
patrzył ciekawńe w ich zniszczone fizyognomie, 
jakby ich pierwszy raz widział, obserwował tę 
grupę luJzką, z którą przecież codzień po kil 
ka godzin przesiadywał aż do momentu zupeł­
nego obrzydzenia i czczego wstnitr

Wolno popijał absynt, puszczał obłoczki dymu 
w kierunku różowego aktu polującej Dyany, 
lub w twarz tego, który właśnie wypluwał ja ­
kiś frazes, uśmiechał się do siebie z wyrazem 
tajemniczego ale głębokiego zadowólenta, po- 
czem odwrócił czerwone krzesło, lakierowane 
w guście dawnych secesyj, i rozpoczął obser- 
wacyę sali, przepełnionej rakowemi, pomaran- 
czowemi i zielonemi bluzkami kobiet, szczegól­
niejszą uwagę zwracając na stolik, przy któ­
rym zabawiało się kilkanaście znanych aktorek 
i śpiewaczek w czarnych, sztywnych bluzkach 
i szerokich, kolorowych bloomersach. Wysoka, 
rudawa brunetka, śpiewaczka ludowa Marya, 
opowiadała coś widocznie niesłychanie ważnego 
i fachowego, gdyż wszystkie słuchały z głębo- 
kiem zainteresowaniem rozegzaltowane i możli­
wie ciche. Patrzył impertynencko na pannę 
Maryę, która zirytowana, że jej ktoś, i to gar­
baty, przeszkadza intenzywnem obserwowaniem 
jej ruchów, pokazała wreszcie długi swój ję­
zyk, robiąc przy tem obrzydliwy arabeskowy 
grymas swą twarzą. Azel odpowiedział tem sa­
mem, ale już wszystkim pannom, oglądającym 
się za napastnikiem, poczem wolno i leniwie 
przeniósł wzrok na grupę małych dziewczątek, 
które przy wielkiej, miedzianej muszli wodo­
ciągowej stały, patrząc ciekawie i litościwie na 
maleńkiego piccola z twarzą starca, myjącego 
sennie, jakby somnambulicznie, szklanki. Uczuł 
ukłucie w sercu.

Jedna z dziewczątek była rzeczywiście skoń­
czoną pięknością szatańską. Dwunastolatka

może, wiała ogromne czarne silnie poa-
kreśKne niebiesko jakby przedwczesuem ży­
ciem zmysłów i tak dziwnie wnikające spoj­
rzeniem, że zdawało się, jakby te oczy, żądne 
całusów wilgotnych, szły po szpiku pacierzo­
wym magnetycznie działały na usta męzczyzn.

TasneDuklerudo-złotych włosów.błyszczących, 
jak asbest, spadały na czerv oną, empirową 
sukienko iak u paziów Mantegny.

Nóżki oółgoło, w żółtych bucikach, miały pół- 
pończoszki purpurowe, w czarne paski, chytry

fwy0rba0!

ietaoś •afin°,  ane\ ? 5 r b y ł o Zi1V h  omdlewa- 
jącychC1’powotaydB lu n ^ z n y c h  ruchów mała,
żeby każdego mężczyznę, 01dcza ■ Snnremacvi 
łości, przedewszystkiem rozkos P y 
swej płci, a uległość na łaskę i niefasKę 
biecości, wzburzyć do rozstroju wszystkie ne - 
Wów, dó męczarm g?odu wszystkich zmysKw.

Była to piękność cezaryczna, mała Kleopa­
tra, indyjska b a u e r a  b »dhy, p jz n a  a pożą­
dająca, ostatni wyraz pogańskieg" p 
sycznego i nowożytnego metal izyczneg , J-.
wykwintniejszy kwiat p iane j natury.

Piękna kobieta... dziecko. rar7ka
Stała przy muszli, oparta prze, %

0 łe’) miedzianko dekoratywnego smoczka
1 n!by to p a t z E  sennego piccola, dziwnie 
sennie, a ciekawie, wnikała w oczy a, 
znów wodziła okiem po w sz y s tk ą  tych pa 
nach pod Dyaną, którzy takiem mr0C7r} r
dorstwem rozmawiali ze sobą

d e iT z E T z 0 dziwnego wzruszenia i przejęcia 
się niespodziewanem, w całej swej przeogro­

mnej okazałości, pięknem, ręce mu biegały nie­
spokojnie, pod jakimś wewnętrznym niepokojem 
i przeczuciem namiętności, rozżarzających się 
równocześnie w całym organizmie, napływającym 
mu do skroni falą gorącej krwi, zamykających 
mu powieki omdleniem bezsilnego pożądania.

Chiiał być jej ojcem, bratem, kochankiem.
Marzył, jakby krwawiąc ręce, drapał naj­

grubsze mury, byle ona wyszła na wolność, 
jakby za tonącą rzucił się pod koło młyńskie, 
jakby pośród głodu i zarazj siekierą odrąbał 
sobie lew7ą rękę, byle ją karmić własnem cia­
łem, jaki przepiękny poemat o niej by mówił na 
sądzie ostatecznym przed Jehową, gdyby za jej 
oczy wysyłano ją  do piekła.

I nagle gorące łzy stanęły mu w oczach .. 
Widział jej bladą twarzyczkę na białej atłasc 
wej poduszce; czerwoną sukienkę, zarzucon. 
białemi kameliami i bzem, widział dokoła niej 
sześć wielkich świec jarzących i nieskończenie 
długą salę, obitą czarnym kirem i potworne 
znaki zapytania, wyszywane ze srebrnego lam- 
pasu na ścianach Niewidzialne organv 
Miserere Oamilla i 'ortana...

Przetarł ręką oc.y. Dziewczynka stała prze­
gięta, pochylona nad ładnym, wesołym psiakiem 
i głaszcząc go. szeptaiąc coś do niego uboczne 
spojrzenia rzucając na garbusa. Mówiła oczami 
coś takiego, co Azel słyszał szeptane do ucha 
doi 'ładnie, a co przyprawiało gu o zimny pot 
i dreszcz febryczny na całem ciele. Zanadto bc 
rozpijał się absyntem, który chłostał mn fan- 
tazyę i doprowadzał ją do szalonych. i niezro­
zumiałych skoków. Tracił jnż panowanie nad 
sobą i rozkochanemi oczyma wpijał się w blask 
jej prześlicznych, żywych włosów, w ospałość 
jej rytmicznych poruszeń, w przegięcie się ple­
ców.

Widział ją otoczoną i ujarzmiającą najpo­

tworniejsze, obrzydłe kraby morskie, ściskające 
w długich ramionach wszystkich mężczyzn po­
duszonych; widział ją  tańczącą czarowny, ser- 
pen ynowy taniec przed mrowiem łysych głów, 
widział ją w kabalistycznem kole. za którego 
obrębem klęczały szkielety, b iją ce  czaszkami
0 ziemię, i wyciągające rozpaczliwie kości rąk. 
widział ją na szczerozłotym misternym tronie, 
siedzącą na najwyższej terasie jakiegoś asy- 
ryjskiego pałacu, oświetloną zachcdzącem słoń­
cem, widział ją  stąpającą w pysznej snkni ba­
lowej z obnażonemi piersiami i plecyma u boku 
rudego chudego mężczyzny w monokln, we fra­
ku, z szatańskim uśmiechem i oddającą dumny 
ukłon niezliczonym tłumom dekoltowanych ko­
biet w jakiejś zwierciadlanej, okrągłej „ali. — 
Na koniec widział ją  w rozpalonej fantazyi 
nagą, w purpurowych półpoaczochach z pawiem 
piórkiem, w lewej alabastrowej mączce, wiodącą 
na sznureczku śmiesznego^ garbusa  ̂z wielkim 
brzuszkiem w amerykańskim półcylinderku. — 
Muzyka kawiarniana srrał?, najpopularniejszy 
kuplet, walc Lony Lison o ślepym malarzu, 
głuchym kapelmistrzu i wesołym poecie, publi­
czność odśpiewywała ulubione „ojodolidola dola 
olili, dolaolili".

Roztańczona, zmęczona fantazya Azela bła­
gała o absynt.

Garbus ocknął się, uśmiechnął i spojrzą' do­
koła. Mała Messalina rozmawiała z piccolem, 
któremu wystąpiły nieznane rumieńce na twarz
1 oczy błyszczały, tak melodya jej giosr gła­
skała go lubieżnie po sercu; od chwil, do chwili 
rzucała wzgardliwe, ale przyciągające, oszała­
miające spojrzenia do stołu pod Dyaną.

(O. d. n.)



2 Nr. 211.

Interesującem jednak byłoby wiedzieć, komu 
nie będą dawać Niemcy pardonu, skoro z chwi­
lą przybycia do Chin g e n e r a l i s s i m u s a  
rozpoczną się rokowania pokojowe? Drugą 
również interesującą sprawą jest kwestya wy­
nagrodzenia, jakie obiecał cesarz Wilhelm, za 
każaego wyratowanego z Pekinu Europejczyka. 
Czyżby władca Niemiec miał zamiar wypłacić 
to wynagrodzenie z własnej kieszeni ?... Jestto 
wątpliwem, gdyż „Michel11 niemiecki nie wy­
czerpał jeszcze swych oszczędności i on to po­
płaci wszelkie koszta „wojny krzyżowej" pod 
wodzą „bohaterskiego" h i. W a l d e r s e o g o. 
Obrachunek jednak z temi kosztami, gdy zbie­
rze się parlament niemiecki, nie będzie łatwy. 
Dość powiedzieć, że Francja, która bezporó- 
wnauia mniej wysłała wojsk do Chin, niż Niem­
cy, wydała już n« zawieruchę chińską przeszło 
50 milionów franków, ileż tedy musiały wydać 
Niemcy!

Manewry galicyjskie.
I Dyspozycye, wydane na dzień 12 b. m. przez 
„ dowódców olu armij, a wyłuszczone przez nas
* wczoraj, doprowadziły tegoż dnia do ostrego
■ starcia się między XI. a \ I .  korpusem między 

I w o n i c z e m  i M i e j s c e m  P i a s t o w e m ,
5 t. j. na południe od K r o s n a .  Równocześnie
* przyszło do walki kawaleryi obustronnej mię-
I dzy B o r k i e m  a D o b i e s z y n e m .  a więc
) na północ od K r o s n a .  Samoistna dywizya ka-
C waleryi, należąca do A r m i i  z a c h o d n i e j ,
Z pod gen. - maj. B r u d e r m a n n e m  zajęła po-
;  zycyę pomiędzy D o b i e s z y n e m  a linią ko-
“ lejową K r o s n o - J  a s ł o. Około godziny 9lf2
j  stwierdził dowódca dywizyi kawaleryjskiej Ar-
- m ii  z a c h o d n i e j ,  że dywizya kawaleryi
* A r m i i  w s c h o d n i e j  marsz. poi. por. Auer- 

sperga posuwa się ku C h o r k ó w c e  i ku J e -
* d 1 i c z o w i. Skutkiem tego gen. Brudermann
* rzucił się na niego i zmusił do odwrotu, a mia-
S nowicie brygadę gen. L o n g a r d a .  Brygada
\  gen. B a u m g a r t e n a ,  zbadawszy siły nie-
* przyjacielskie na zachód od K r o s n a  i prze­

konawszy się, że są one bardzo znaczne, zwró-
■ ciła się w kierunku północnym na B r a t k ó wk ę
j  do C h r z ą s t ó w k i ,  gdzie za pomocą ognia
j  artyleryi swej, maszerującą na Krosno 12-stą
4 dywizyę piechoty, zmusiła do chwilowego za­

trzymania swych ruchów; następnie cofnęła się 
za Wisłok.

Tymczasem natarły na siebie także korpusy, 
maszerujące na południowych skrzydłach obu 
armij, Komendant XI. korpusu, gen. broni Fie­
dler, postanowił ustawić korpus swój w pogo­
towia na linii I w o n i c z - M i e j  sce  P ia s to w e  
i w tej pozycyi na razie oczekiwać korpusu X., 
który otrzymaj był dyrektywę maszerować na 
Suchodół.

Komenda korpusu VI., na podstawie odebra­
nych w dalszym ciągu informacyj, o sytuacyi 
nieprzyjaciela, oraz ze względu na wskazówki, 
jakie otrzymało z komendy A r m i i  z a c h o -  

I d n i e j ,  postanowiła atakować linię I w o n i c z -  
M i e j s c e  P i a s t o w e ,  popierając ten atak 

i ogniem dwóch pułków artyleryi, które rozwi-
! nęły Jslę‘w nflję T>bjuwą na wsc hód od Rogów.
I Przeciw temu atakowi komendant A r m i i  
! w s c h o d n i e j  rozwinął linię artyleryi, złożonej 
1 z pięciu półków, t. j. 160 dział, w doskonale
» ' wybranej pozycyi, na wschód od I w o n i c z a -  

M i e j s o a  P i a s t  o we g o .  Ogień ten powstrzy- 
I mał atak VI. korpusu.
I Tymczasem korpus X. zbliżał się do wyzna­

czonego mu celu. Słysząc silny ogień działowy, 
w okolicach Iwonicza, komendant jego wysłał 
24 dywizyę dla wsparcia korpusu XI. Wów- 

| czas korpus VI. powstrzymał swój atak, cofną­
wszy sit; ku Chorkówce i na tem zakończono 
manewry w dniu 12 b. m.

Ten sukces A r m i i  w s c h o d n i e j  nie zmie­
nił jednak ogólnej dyspozycyi manewrów, zo­
stała ona bowiem pobitą wczoraj, jak to już 
douiósł telefon. Nie znamy wprawdzie szcze­
gółów wczorajszej rozstrzygającej bitwy, lecz 
można przypuścić, że wypadła ona na korzyść 
A r m i i  z a c h o d n i e j  dlatego, ponieważ obe­
szła ona lewe (południowe) skrzydło A r m i i  
w s c h o d n i e j ,  a temsamem odparła ją  od 
żajęcia przełęczy dukielskiej. Fakt trudny do 
uwierzenia podaja dzienniki, że podczas bitwy 
ze strony galicyjskiej obrony krajowej w A r ­
m ii  w s c h o d n i e j  p a d ł o  k i l k a  o s t r y c h  
ą t r z a ł ó w .  Ranionych zostało niemi kilku 
zomierzj, z jednego z pułków węgierskich, na­
leżących do VI. korpusu.

Z uwag pesymisty.
(U trapienie p. namiestnika w czasie wyborów. —  Projekt 
konkursu na kandydatów poselskich. — „Nieszczęścia nie 

1 el*.o“).
J Już to stanowisko namiestnika Galicyi jest 

niesłychanie trudnem... podczas wyborów. Tak 
■ go wtedy wszyscy kochają, tak niskie przed

nim biją pokłony, tyle obiecują, że biedny dy- 
l gnitarz, zwłaszcza gdy, jak się to nawet cza­

sem zdarza, jest człowiekiem dobrego serca, 
w niemałym znajduje się kłopocie, jak kilku­
dziesięciu mandatami obdzielić kilkutysięczną 
rzeszę kandydatów? Już przed rozwiązauiem 
Rady państwa wietrzono wybory; więc też, 
gdy p. namiestnik objeżdżał swój kraj, „to się 
każdy nisko kłania, nisko kłania"... jako śpie­
wają w „Sinobrodym". Cóż będzie dopiero te­
raz. gdy wybory za pasem!

Bolejąc nad losem p. namiestnika, a bacząc 
nietylko na jego osobę, lecz i na wysoki, od­
powiedzialny jrgo urząd, radziłbym, aczkolwiek 
nieproszony (ho musiałbym pewnie długo cze­
kać, zanimby mnie proszono), aby Wysokie na­
miestnictwo sprawę zatwierdzenia kandydatur 
poselskich załatwiło biurokratycznie, w drodze 
konkursu. W ten sposób tylko będzie można 
skrócić znacznie część posłuchań, które, wśród 
innych warunków, przeciągają się w nieskoń­
czoność i zabierają Ekscelencyi czas drogi, 
przeznaczony na coś lepszego, niż na słuchanie 
jednych i tych -samych programów rządowych 
i kornych obietnic. Krótko i węzłowato powie 
się kandydatowi- 

— Bardzo się cieszę, że pan siły i doświad­
czenie swoje ofiarować chcesz dla dobra pań­

stwa i dynastyi; proszę więc wnieść podanie 
do p. starosty; zobaczymy i t. d.

Kandydat, poleciwszy duszę Bogn, a mandat 
swój Ekscelencyi, wśród niskich ukłonów i po­
drygów, na jakie go stac będzie, wycofa się 
wtedy w kierunku podwoi. W ten sposób za 
godzinę będzie można wyordynować kilkudzie­
sięciu kandydatów.

Cóżby więc Dyło dziwnego, gdyby „Gazeta 
Lwowska" w części inseratowej zamieściła pe­
wnego pięknego poranku, takie up. mniej więcej 
ogłoszenie:

Celem nadania 78 c. k. mandatów do Izby po­
słów z królestwa Galicyi, Lodoraeryi wraz z 'Wiel- 
kiem Księstwem Krakowskiem, Oświęcimem i Zato­
rem, rozpisuje się niniejszem

Konkurs.
Od wszystkich kandydatów, oprócz warunków 

w ordynacyi wyborczej wymienionych, wymaga się:
a) ś w i a d e c t w a  m o r a l n o ś c i ,  wydanego 

przez c. k. władze bezpieczeństwa publicznego, po­
twierdzonego przez nrząd parafialny, względnie 
przez kahai, a najlepiej przez oba ostatnie urzędy 
równocześnie;

b) krótkiego „ c u r r i c u l u m  v i t a e “ stwier­
dzającego dotychczasowe zachowanie się kandydata 
przy wynorach do ciał reprezentacyjnych, jego udział 
w akcyi wyborczej i wynik dotyczących wyborów;

c) jeżeli kandydat jest c. k. urzędnikiem, pise­
mnego p u z w o l e n i a  o d n o ś n e g o  c. k. m i n i ­
s t r a ,  zważywszy, że po ewentualnym wyborze 
kandydata na posła, wszyscy ministrowie będą przed 
nim odpowiedzialni;

d) t. zw. „ p r o g r a m u  p o l i t y c z n e g o " ,  któ­
rego kwestyonaryusz, wypełniony we wszystkich ru- 
bryKaeh, otrzyma każdy kandydat w najbliższem 
c. k. starostwie i podpisawszy go, załączy do po­
dania;

e) świadectwa s w a d y  o r a t o r s k i e j ,  ewen­
tualnie świadectwa lekarskiego, że kandydat nigdy 
nic mówić nie będzie, a natomiast w prawej ręce 
ma władzę o tyle, że w razie głosowania, wyciągać 
ją może ponad głowę.

Co do dowodów uzdolnienia kandydatów z po­
szczególnych k.uryj,

w y m a g a n e  są:

I. f>d kandydatów wielkiej własności:
a) świadectwa szczepionej ospy i konserwy rzą­

dowej ;
b) wyciągu hipotecznego;
c) wykazu zaległości podatkowych;
d) rysunku drzewa genealogicznego, z szczegóło- 

wem uwzględnieniem żyjących członków rodziny, o 
ile „ t a k o  w i" zajmują wyższe dostojeństwa w kra­
ju, lub zagranicą.

II . Od kandydatów m iejskich:
świadectwa ze złożonej przed starostą i miejsco­

wym proboszczem, ewentualnie przełożonym kabała, 
przysięgi, ze:

a) są umiarkowanymi demokratami w polityce 
narodowej, a konserwatystami w religii; że są cięż­
kimi wrogami koncentracyi demokratycznej, zrodzo­
nej w dniu 22 sierpnia we Lwowie; że brzydzą 
się wszelką opozycyą dla opozyeyi, a łączyć się bę­
dą ze wszystkimi posłami, pracującymi dla kraju 
oprócz nieumiarkowanych demokratów, ludowców, 
Stojałowszczyków i socyalistów;

b) ślubują jawne i ciche posłuszeństwo p. Apoli­
naremu Jaworskiemu, lub jego zastępcy;

c) interpelacye wnosić będą jedynie za zewole- 
niem Koła polskiego i prezydenta gabinetu; J

d) do Koła polskiego wstąpią, choćby go nie by­
ło, i przez pierwszych 6 lat głosu w niem nie za­
biorą, lecz sprawy swoich wyborców załatwiać będą 
poufnie.

U l. Od kandydatów Izh handloiro-przemysłoiei/rh :
świadectwa urodzenia.

/1  . Od kandydatów z  kuryi w iejskiej:
świadectwa z przysięgi, złożonej przed starostą 

i miejscowym proboszczem:
a) że czują już z rodu wstręt' nieprzezwyciężony 

do demokratów, socyalistów, ludowców i Stojałow­
szczyków, i nigdy z nimi kieliszka wódki nic wy
piją;*

b) że wnioski Dunajewskiego i Hupki uważają 
za największe dobrodziejstwo ludn;

c) że przed każdą sesyą parlamentarną pójdą po 
błogosławieństwo do p. starosty, a powróciwszy — 
daj Boże. cało i tłusto — z Wiednia, zdadzą zno- 
wn przed p. starostą sprawę ze swoich czynności 
poselskich, choćby nawet, jak się domyśleć łatwo, 
nic nie nczynili, a czego nikt im wreszcie za złe 
nie weźmie.

Najbardziej pożądanymi kandydatami w tej kn- 
ryi byliby chłopi, silnej postawy i pięści, w rodza­
ju Sznjora lub Ptaka, aby godnie reprezentowali 
w Wiedniu dobrobyt i cywilizacyę Galicyi. W  mo­
wie kandydackiej może kandydat z tej kuryi, jeżeli 
go wogóle ludowcy, Stojałowszczycy i socyaliści, 
bez poprzedniego połamania mu kości, do głosu do­
puszczą, śmiało obiecywać wyborcom, co mn tylko 
ślina na język przyniesie. Jako bardzo dobre i przez 
przewrotowców ze skutkiem używane, poleca się 
kandydatowi wyrażenia: „wycieracze żydowscy,
zdrajcy ojczyzny, kinłbaśuiki, lizanie" i t. p„ — 
naturalnie w zastosowaniu do przeciwników.

V. Od kandydatów z  kuryi -powszechnej:
a) poświadczenia ze strony konwentu 0 0 . Jezui­

tów, że należą do „Przyjaźni", do Sodalicyi Ma- 
ryańskiej, lub do stronnictwa katolicko-narodowego, 
ewentualnie do wszystkich razem;

b) świadectwa z odbytych w innych stronnictwach 
usług.

Pierwszeństwo mieć będą kandydaci, którzy zdo­
łają się wykazać, że w zaraniu swej młodości za­
częli swą słnżbę publiczną n socyalistów, poczem 
przeszli do , imokratuw, potem „pracowali" z lu­
dowcami, a przeniósłszy się na chwilowy nżytek wy­
borczy pod egidę Stojałowskiego i nie dorobiwszy 
się nawet tutaj mandatu poselskiego, ujrzeli wre­
szcie światło prawdy galicyjskiej i atali się żarli­
wymi członkami „katolicko-narodowego stronnictwa". 
Tacy są najpewniejsi, bo mają odwrót odcięty.

Ar. B. Na zgromadzeniach wyborczych wolno kan­
dydatom z tej knryi, piorunować nietylko na de­
mokratów, socyalistów, Indowców i Stojałowszczy- 
kow, lecz pożądanem będzie, aby walili gromami 
w żydów, przypomnieli wszystkie morderstwa ry­
tualne, a nawet, aby wjechali na rząd i przyrzekli

N O W A  R E F O R M A .

solennie, że i rząd i żydzi poprawią się niechybnie, 
gdy oni będą posłami ludu.

Wskazówki ogulne.
Wszystkim Kandydatom, a zwłaszcza z piątej ku­

ryi, poleca się najusilniej, aby w mowach "progra­
mowych na gwałt żądali odbudowania Polski „od 
morza do morza", aby często przytaczali zwrot 
„Jeszcze Polska nie zginęła", z obrzydzeniem wspo­
minając o międzynarodowym „Czerwonym sztanda­
rze" Kontrkandydatów piętnować mogą śmiało, ja­
ko heretyków, wrogów kościoła i ojczyzny, anar­
chistów i t. p., aacentując przy tem silnie, że po­
trzeba nam zgody, miłości bratniej i współdziałania 
wszystkich stanów i zawodów, bez względu na prze­
konania polityczne. Z naciskiem też i głosem tak 
silnym, a ly  go nawet komisarz policyi usłyszał, za­
pewniać powinien każdy z kandydatów, których po­
dania zostaną przez namiestnictwo uwzględnione, 
że będzie przećewszystkiem posłem n i e z a l e ż n y m  
i dla żadnego stronnictwa, a tylko dla dobra ojczy­
zny i kraju w czoła pocie pracować pragnie i to 
aż do ostatniego tchu, względnie do chwili, gdy 
zamkną parlament i przestaną płacić dyety.

Bliższych wskazówek, ponfnej natury, udzieli 
kandydatom dotycząca władza polityczna, do której 
też wnosić należy według skal I lit. c) ostemplo­
wane podania, a to najdalej do 15 października 
b. r. Podań nieuwzględnionych, nie zwraca się.

Nie mam pretensyi, aby mój projekt w do 
słownem brzmieniu był przyjęty; bijąc się 
w piersi, przyznaję, że pierwszy lepszy dyur- 
nista starościński mógłby mi dać lekcyę biu­
rowego styla. Chcę tylko przysłużyć się p. na­
miestnikowi w ciężkiej potrzebie, jaka go nie 
minie. Niechże mi moje dobre chęci nie będą 
za złe poczytane. Przecież w tych okropnych 
czasach, gdy tyle przewrotowych żywiołów za­
puszcza zagony wćród wyborców, a powaga na­
szych narodowych hegemonów przestaje impo­
nować nawet niemowlętom w pieluchach, — 
może i dziennikarska rada na coś się przydać.

A nie przyjmiecie mojego projektu konkur­
sowego, — „to także nieszczęścia nie bę­
dzie", — jak mówił jeden z jowialnych kan­
dydatów poselskich w krakowskiej Radzie miej­
skiej, gdy czuł, że wyborcy nie entuzyazmują 
się jego pomysłami politycznemi. M. K.

Kronika berlińska.
Berlin, 12 września.

(Rozprawa karna przeciw W olffowi. —  Życie nocne w Ber­
linie. —  Lichwiarze chrześcijańscy. —  „Pod lipam i". —  

Szpitale w Niemczech i Prusiech.)

Wkrótce rozpocznie się tutaj przed sądem roz­
prawa karna przeciwko znanemu karciarzowi Wolf­
fowi, który był jednym z głównych bohaterów pro­
cesu przeszłorocznego przeciwko członkom osławio­
nego kluou „niewinnych" (die Harmlosen). Benin, 
dążąc gorączkowo do zajęcia stam wiska europej­
skiego m iasta, prześcignął wszystkie stolice pod 
względem życia nocnego. W  Paryżu około godz. 2 
po północy p»nuje zazwyczaj cisza, Londyn zasypia 
około północy, gdy Berlin o tej porze dopiero „żyć" 
zaczyna. Pojjcya rozciąga nadzór nad pnblicznemi 
miejscami rozmaitych zabaw, ale wzrok jej argu­
sowy iiie sięga po za okna zasłonięte owych pry­
watnych apartamentów, gdzie się odbywają orgie 
prawdziwe z nieuniknioną grą w karty, W  kawiar­
niach i piwiarniach, na terasie Ogrodu zimowegc i 
w foyer teatru „Apollo" opowiadali sobie przeszłe­
go roku spokojni filistrzy o karciarstwie, uprawla- 
nem w klubie „niewinnych", a polieya dopiero po 
upływie roku zdołała się dobrać do matecznika szu­
lerów. Obecny proces przeciwko Wolffowi dostarczy 
nowych dowodów, że stolica Niemiec i Prus nie 
jest prowincyonalnero wielkiem miastem, jak Dre­
zno lnb Monachium.

Na tem bagniskn wielkomiejskiem wyrósł nowy 
typ chrześcijańsko - mieszczańskiego lichwiarza. Oto 
mały obrazek: Nad suterenami domu w Berlinie 
S. W. wisi szyld z napisem dajmy na to: Schulz, 
majster szewski. Ow Schulz, alDo Muller siedzi 
przez cały dzień w warsztacie i robi niezbyt zgra­
bne, ale za to mocne i tanie obuwie dla ekspresów, 
dorożkarzy i małycli rękodzielników. Ale wieczo­
rem przychodzą tutaj często panowie w eleganckich 
ubraniach, przesuwają się do tylnej izdebki, zała­
twiają stojąc w kilkunastu słowach jakieś interesa. 
podpisują blankiety wekslowe, zabierają paczkę 
„brunatnych świstków" i czemprędzej umykają, jak­
by obawiali się odebrania owych świstków. Czasem 
p. Schulz siedzi w tej izdebce sam jed en , trzyma 
w ręce weksel i mruczy uliczne przekleństwa na 
niesumiennego dłużnika, który się zatsrzelił przed 
oddaniem długu. Tacy Schulzowie mnożą się w Ber­
linie coraz bardziej i czekają na pióro niemieckie­
go Wiktora Hngo.

Berlińczycy znaleźli w ostatnich dniach nowy 
dowód, że miasto ich jest prawdziwie europejską 
stolicą. Oto obliczyli, że ulica „pod lipami (Unter 
den Linden) jest najszerszą z wielkomiejskich ulic. 
Paryskie bulwary tnają 37 metrów największej sze­
rokości, wiedeńska „Ringsfiasse" 57 metrów, ulica 
Andrassy'ego w Budapeszcie 47 metrów, gdy ber­
liński bulwar „pod lipami" posiada 65 metrów szęj 
rokości. W  tym spisie nie wspomniano o krakow­
skich bulwarach, zwanych „plantacyami", które pod 
każdym względem należą do pierwszorzędnych. Ta­
ka n. p. ulica Basztowa z chodnikami plantacyjne- 
mi z pewnością nie stałaby na szarym końcu. Ąle 
niechże się Berlińczycy radują swoją świetnością, 
która aż nazbyt często trąci parweniuszowstwem.

Trzymając się zasady: „suum cniąe", wspomnieć 
należy o dodatnich objawach. Zarząd zakładów dla 
chorych i ułomnych w Rzeszy niemieckiej miał za­
miar na wystawie paryskiej za pomocą m odeli, ry­
sunków i opisów dać dokładny obraz tego działu 
filantropi publicznej. Dla braku miejsca na wysta­
wie rząd niemiecki odstąpił od swego zamiarn, na­
tomiast profesor tutejszego uniwersytetu, dr Albert 
G nttstadt, zużytkował nagromadzone materyały i 
wydał dzieło p. t. „Encyklopedya szpitali w pań­
stwie niemieckiem". W  encyklopedyi tej znajdują 
się dokładne dane nietylko o szpitalach, lecz także 
wogóle o hygienicznych i sanitarnych instytucyach 
z 3.000 miast. Z przedmowy autora dowiadujemy 
s ię , że w 6 .300 zakładach, przyjmujących chore 
osoby, znajduje się około 370 .000  łóżek. O ile na­
deszły sprawozdania, obliczył dr Guttstadt, że w r. 
1898 w 4 .500 zakładach leczyło się 1,650.000 cho­
rych. Przed 25 laty w naństwie niemieckiem było 
okrągło 3,000 szpitali i 141.000 łóżek Prnsy po­
siadały wówczas 1.502 szpitali i 73.100 łóżek, dzi­

siaj liczba tych zakładów wzrosła do 3.900 szpi­
tali z 214.320 łóżkami. — Kapitał zakładowy dla 
szoitali w Rzeszy niemieckiej obliczają na 800  mi­
lionów m arek, roczne koszta utrzymania wynoszą 
przeszło 120 milionów marek. Tym działem admi- 
nistracyi państwowej i gminnej mogą się Niemcy 
pochwalić.

Kraków, 15 września.

Sprawy miejskie. Komisya przemysłowa Rady 
miejskiej na posiedzeniu w dniu 13 b. m. pod prze­
wodnictwem prezydenta miasta p. Friedleina, zatwier­
dziła grono nauczycielskie dla kursów handlowych 
przy szkole wydziałowej żeńskiej imienia św. Scho­
lastyki na bieżący rok szkolny. Przyjęto do wiado­
mości sprawozdanie dyrekcyi szkoły wydziałowej im. 
św. Scholastyki za rok szk. 1899*1900.

Komisya zamianowała kierownikami szkół prze­
mysłowych uzupełniających dyrektora szkoły wydzia­
łowej imienia św. Floryana, p. Józefa Parczyńskiego 
dla szkoły przemysłowej na Kleparzu, zaś kierowni­
ka szkoły ludowej imienia św. Mikołaja, p. Karola 
Drozdowskiego dla szkoły przemysłowej w ogrodzie 
Angielskim. — Nadto uchwalono przenieść jednę 
klasę szkoły przemysłowej z ogrodu Angielskiego do 
szkoły przemysłowej na Kleparz. — Przyjęto do 
wiadomości resK rypt Wydziału krajowego,' według 
którego nrzyznano wszystkim nauczycielom szKÓł u- 
zupełniających przemysłowych bez wyjątku, jakoteż 
katechetom, wynagrodzenie po 2 korony 50 halerzy 
za każdą godzinę udzielanej nauki.

Wreszcie po załatwieniu kilku spraw administra­
cyjnych, drobniejszego znaczenia, wybrano z łona 
komisyi przemysłowej trzech członków, jako komi- 
syę, która ma opracować program koniecznych in- 
westycyj, wykopać się mających w najbliższej przy­
szłości, ora? wnioski co do sfinansowania połączo­
nych z tem wydatków. Do komisyi wybrano pp. dra 
Ernesta Bandrowskiego, dra Alberta Proppera i Ro­
mana Chmurskiego.

Krakowskie Towarzystwo techniczne odbędzie 
w poniedziałek dnia 17 b. ro. o godz. 7 wieczorem 
w lokalu przy Rynku głównym, 1. 17, II piętro, 
posiedzenie Towarzystwu. Na porządku obrad: Spra­
wa IV go zjazdu austryackich inżynierów i archi­
tektów, Mówić w tej sprawie będzie poseł J. Rotter: 
a) o tytule doktora nauk tecnnicznych, b) o jedno­
litej szkole średniej, c) o reformie studyów techni­
cznych.

Kadencya rozpraw przed trybnnałem sędziów 
przysięgłych rozpoczęła się dzisiaj procesom przy 
drzwiach zamkniętych. Rozprawy rozpisane są już 
do dnia 22 b. m., kadencya przeciągnie się jednak 
prawdopodobnie po za ten termin.

W „Czeskiej Besedzie" (w Krakowie) urządzo­
ny onegdaj wieczór z współudziałem pp. Bochni- 
czka i Wanderera udał się bardzo dobrze. Wobec 
znaczuego udziału publiczności współzawodniczyli o 
lepsze obaj koneertanci, na czem najlepiej wyszła 
publiczność, bawiąc się znakomicie. Piękny, tenoro­
wy głos p. Bochniczka zniewalał słuchaczy do czę­
stych oklasków, a także pełne werwy i komizmu 
monologi p. Wanderera tak bardzo się podobały, że 
musiał pc nad progn m darzyć gości wesołemi ku­
pletami. Wogóle dawno już nie bawiono się w „Cze­
skiej Besedzie" tak dobrze, juk ubiegłego wtorku. 
2,yczyćby należaio, aby wydział i-zęSciej Tjył w urn- 
żności przedstawić Towarzystwu podobnie dobre siły.

Barykady w Krakowie. Odnuśnie do naszej no­
tatki wczorajszej q barykadach, powstałych na uli­
cach miasta z po wodą różnych robót zieipnych, pro­
szeni jesteśmy przez kancelaryę robót wodociągo­
wych o zaznaczenie, że obecnie budownictwo wodo­
ciągów nie prowadzi w mieście żadnych robót, dla­
tego też w nlczem nie przyczyniło się do narusza­
nia terenn miasta.

Kraków miastem wzorowem. Kronika brukowa 
nie wiele dziś przyniesie czytelnikowi. Sprawozdaw­
ca naszego pisma, któremu przypadło w ndziale 
trzymanie ręki na pulsie miasta, we wszystkich biu­
rach ładu, bezpieczeństwa i moralności, gdzie infor­
mował się o „wypadki", otrzymał z ust przełożo 
nego poszczególnych biur zapewnienie, że „niema 
nic ciekawego, ani ważnego", same drobiazgi i t. p- 
Istotnie, żadnego bankructwa, żadnej wielkiej kra­
dzieży., bójek krwawych od czasu wyjścia załogi na 
manewry niema wcale, słowem Kraków zasiflguje 
na miano miasta wzorowego. Wprawdzie p. H. M. 
emerytowany pułKownik marynarki wojennej zrobił 
„doniesienie" do policyi, że żebrak, któremu nie da­
no wsparcia, zabrał mu z sieni żelazną wycieraczkę 
nóg. ale wchodzimy w położenie biedaka (żebraka, 
a nie pułkownika) i miastu zachowujemy przydo­
mek wzorowego Ale na jak długo?

Minister wojny generał Krieghammer dziś rano 
przejechał z Jasła do Wiednia.

W ystawa darów jubileuszowych zam kniętą  zo­
stanie już 20 b. m. W  niedzielę (jntro) od 12 do 1 
wstęp tylko 10 centów.

Przypominamy, że jutro w niedzielę festyn so­
koli w parku dra Jordana, prawdopodobnie ostatni 
festyn w tym roku. Program obfity i piękny.

Rewizya policyjna odbyła się dziś przed połu­
dniem w redakcyi „Mieszczanina . Polieya na zle­
cenie sądu karnego, poszukiwała rękopisów „Jedno­
dniówki mieszczańskiej", wydawanej przed miesią­
cem, w tym czasie gdy „Mieszczanin" został przez 
sąd zawieszony. O wydanie tej „Jednodniówki" to- 
cjjy się śledztwo przeciw redakcyi „Mieszczanina".

Wiadomości osobiste, p. Fdmnnd R y g i  er, 
dyrektor teatru poznańskiego, bawi w Krakowie.— 
P, Helena Japiną Rchojz r R o g o z i ń s k a  (hajota) 
przybyła do Krakowa,

Ataku apoplektycznego doznał wczoraj po po­
łudnia w kawiarni Janikowskiego p. Kryspin Świe- 
rzyński, starzec 73-letni. P. 8 Wierzyński od szeregu 
lat codziennie po pomaniu bawił w kawiarni Jani­
kowskiego i bardzo łubianym był towarzyszem. Cho­
rego, który doznał połowicznego porażenia, odwiozło 
pogotowie Towarzystwa ratunkowego do szpitala.

Ks. Londzin, katecheta i profesor polskiego gi- 
innazyum w Cieszynie, ściągnął na siebie ogromny 
gniew Niemców tamtejszych, w • których imienin 
„Silesia napadła na zacnego kapłana i patryotę. 
Powodem napaści stała się „agitacya", którą ks. 
Londzin rozwinął, ażeby dla prywatnej szkoły lu­
dowej z wykładowym językiem polskim w Cieszy­
nie pozyskać jak najwięcej polskich dzieci. Niemie­
ckich dzieci ks. Londzin nie porywa, mimo to je­
dnakże „Silesia" mobilizuje przeciwko niemu wszy­
stkich szowinistów niemieckich. My z Galicyi za­
syłamy ks. Londzinowi- szczęść Boże pczci\yej 
pracy.
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Kobiety będą mogły studyować medycynę 
W Austryi. Jutrzejsza „Wiener Ztg" ogłosi ważne 
rozporządzenie ministerstwa oświaty w sprawie na­
uki kobiet. Dotychczas kobietom wolno byio sua- 
dyować medycynę zagranicą, a w Austryi podlać 
się nos+ryfikacyi, po uzyskanin. rozumie się, także 
świadectwa dojrzałości. W  austryackich uniwersy­
tetach wolno im było tylko słuchać medycznych 
przedmiotów, jako hospifantkom. Obecnie z nastę- 
pnjącym rokiem szkolnym zaprowadzone będzie zu" 
pełne pod tym względem równouprawnienie. Kobie­
ty, które uzyskały w austryackiem gimnazyum świa­
dectwo dojrzałości, mogą na równi z mężczyzna®! 
słuchać medycyny, jako zwyczajne słuchaczki, 1 
zdawać wszystkie egzamina. Przewidziane są naW®1 
pewne ułatwienia na wypadek, gdyby ten lub óff 
profesor — do czego ma prawo — nie dopuścił 
kobiet do słuchania swego przedmiotu.

Dalsze rozporządzenie dopuszcza kobiety do stu- 
dyum farmaceutycznego na zupełnie tych samych ■ 
warunkach, co mężczyzn, z tem jedynie ogranicze­
niem, że pozwolenie do samodzielnego prowadzeni* 
apteki w każdym poszczególnym wypadku zależne® 
będzie od ministerstwa spraw wewnętrznych.

Urzędowy komentarz do tych rozporządzeń do* 
daje wreszcie, że mimo rozszerzenia w ten sposób 
praw kobiet uczących się, rząd nie ma na razie 
zamiarn tworzenia rządowych gimnazyów żeńskich, 
a to z powodu, że fundusze przedewszystkiem po­
trzebne są na szkuły średnie męskie. Wogóle nie- t 
ma rząd zamiaru zachęcać kobiety do tych studyów, 
a chce tylko, »ny wyjątkowo te, Kobiety, które mają 
odpowiednią wytrwałość i wolność, mogły odbyć 
studya.

Teatr lwowski (nowy) rada m. Lwowa uchwa­
liła wczoraj uroczyście otworzyć m dzień f ,  wzglę- 
dnie 4  października. P. Walichiewic* sWTócił uwa­
gę, że w myśl kontraktu miasto zobowiązało się 
oddać p. Pawlikowskiemu salę teatralną w dniu 15 
września. Może więc p. . Pawlikowski zażądać ud 
gminy odszkodowania za pół miesiąca. Termin o- 
twarcia zależeć będzie od porozumienia się Komisyi 
z p. Pawlikowskim. Podnoszono kwestyę, że d, 3 
października jest izraelickim dniem sądnym, więc 
18 członków Rady nie mogłoby w wilię święta 
brać udziału w uroczystości otwarcia teatru. Uchwa­
lenie kredytu na przyjęcie gości i na śniadanie 
postanowiono pozostawić komisy? teatralnej. Prezy­
dentowi i komisyi tej pozostawiono również zesta­
wienie listy osób, które mają być na przyjęcie Za­
proszone. Bilety na przedstawienie można zamawiać 
w prezydyum magistratu u sekretarza Rady p. 
Dziubińskiego, codziennie między godz. 11 a 1 f  
południe,

Zgromadzenie robotników odbyło się onegdąj 
we Lwowie. Byli to robotnicy budowlani, pracujący 
około budowy koszar obok rogatki łyczakowskiej 
Przedsiębiorcą budowy jest raoln złoczowski, który 
robotników tych niemiłosiernie wyzyskuje. Uchwa­
lono uzyskać od przedsiębiorcy dogodniejsze warunkf 
i zapłatę za przymusowe święcenie sobót 1 świę" !
żydowskich, albowiem w dni te przedsiębiorca robi 
tnikom nie pozwala pracować.

Prezydent Małachowski na wczorajszem posi 
dzeniu lwowskiej Rady miejskiej zdał sprawę z di 
legacyi miasta Lwowa u cesarza w Jaśle.

0 tytoń „jrsny“. Kraj. dyrekeya skarbu pisze 
nam:

Popyt publiczuości, palącej cygar*, za gaiankem i 
ł y y  »  Jfuuiomi. stał się do tegu stopn' i
powszechnym, że względnie ciemne sorty, ehoćby 
najlepszej jakości, znajdują tylko nieznaczny odoyi 
To dało w ostatnich czasach powód do liczny’1 j 
zażaleń i życzeń, którym zarząd tyWniowy niesti I  
zadość uczynić nie może. Co się tyczy eygąr p 
wszechnej taryfy sprzedaży, to generalne dyrekej 
zarządu tytoniowego dąży 4° możliwego zadość­
uczynienia życzeniom konsumentów tytoniu w teu 
sposób, że przy zakupnie materyału, mającegu słu­
żyć do obwijania cygai (Cigariendeckstoff) stara 
się nabyć o ile możności znaczne ilości j a s n y c h  
sort, a nawet w tym razie, gdy osiągnięcie tego 
celu połączone jest ze znacznemi wydatkami. Te­
mu też zawdzięczyć należy, że ciemniejszy mate- 
ryał bywa w ogolności tylko w nieznacznej ilości 
nżywany do obwijania cygar (Deckstoff). Okoli­
czność jednak, że zbiory zagranicznego tytonin 
dały w ostatnich latach pod względem jakości mniej 
pomyślny rezultat i że popyt za jasnemi gatunkami 
cygar również i zagranicą przeważa, powiększyła 
do tego stopnia trudność nabycia jasnych gatun­
ków materyału tytoniowego, a to nawet w razie 
zaofiarowana wysokich cen, że ogólny popyt kon­
sumentów za jasnemi gatunkami cygar nie może 
być żadną miarą zaspokojony.

To samo dotyczy „specyalnych" gatnnków tyto­
nin „Kir", „Pursitschan" i najprzedniejszego „Her- 
zogowina".

Z powodu manewrów stale spóźniają się o go­
dzinę lub dwie pociągi przychodzące ze Lwowa przez 
N. Sącz do Krakowa.

0 wypadku W Tatrach, o którym onegdaj do­
nosiliśmy, przyszły bliższe szczegóły: W  poniedzia­
łek d. 10 b. m. przykra słota, osobliwie po połu­
dniu, utrudniła przystępy do gór. Mimo to panna 
Tekla Dembska, 19-letnia obywatelka z Królestwa, 
mieszkająca tu od kilku miesięcy na Bystrem 1. 3 
z bratem swoim, dorosłym mężczyzną, znającym 
Tatry, wybrała się przez dolinę Strążyska na Gie- , 
wont. W  górę szło jeszcze jako tako po ślizgawicy. ‘
Z powrotem jednak na bardzo stromem przejściu 
panna Dembska, postępująca przodem, pośliznęła się 1  
i z kilkumetrowej skały spadła tak nieszczęśliwie, t  
że rozbiła sobie głowę i połamała nogi. To warzy nZ 
nsiłował przyjść jej z pomocą, ale bezskutecznie i 
tylko sam się pokaleczył na kamieniach. Zostawi­
wszy tedy siostrę na miejsca, przyszedł do Zako­
panego i dał znać do klimatyki o nieszczęściu, 
usprawiedliwiając, dlaczego robili wycieczkę be* 
przewodnika. Uważali to za zbyteczne wobec tego, 
że towarzysz panny dobrze znał drogę. Komisarz 
Piątkiewicz wysłał natychmiast późnym wieczore® 
czterech górali z pochodniami. Ci odszukali bieda­
czkę i zastali ją bez zmysłów. Wydobycie jej * 
przepaści było tak trudne i z niebezpieczeństwo® 
życia połączone, że dopiero o godzinie 4 rano wpra­
wni górale zdołali ją wydobyć, a następnie na no­
szach przenieść do pomieszkania na Bystrem, gdzj0 
dr Janiszewski zajął się ratunkiem. Panna D. n® 
odzyskała jednak przytomności do poradnia i n*ł  
siano ją przenieść do szpitala, celem przedsięwZ-5’ 
cia koniecznych operacyj. Życiu jej grozi więlki0 
niebezpieczeństwo.

Z Zakopanego, w  „Czytelni zakopańskiej" 
głoszą dziś odczyty pp. Kazimierz Tetmajer i ^  • 
Orkan,

f
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Rada gminna uchwaliła utworzyć stałą posadę 
weterynarza w Zakupanem.

Sprawa pomnika ś. p. Chain nińskiego postępuje 
naprzód. Rodzina zmarłego profesora oddała gminio 
grunt pod pomnik.

l)o Zakopanego od 3 do 10 b. m. przyLyło o- 
sób ] 33.

Pogrzeb ś. p. wdowy po Tomaszu Zanie odbył 
się we czwartek w Poniemnniu. Tysiące stawiło się 
osób. Mowę żałobną wypowiedział ks. Herasimowicz 
w kościele, nad grobem mówił adwokat Objezierski.

W Petersburgu spaliła się fabryka szpagatu 
firmy Straty wynoszą przeszło milion
rubli.

2e szpitala dla obłąkanych w Moskwie uciekł 
lekarz Lejba Szatunowski. oskarżony o zaszczepia­
nie chorób zaraźliwych małoletnim.

Do politechniki warszawskiej przyjęto po zło­
żeniu egzaminów na kurs pierwszy 239 studentów.

Na benefis W 40 rocznico pracy na scenie wy­
brał p. Wincenty Rapacki „W ita Stwosza11; guyby 
to możliwem nie było, zagra muzykanta Mullera 
w „Intrydze i miłości11. R. Grzywiński w 30 ro­
cznicę pracy na. scenie (dnia 30 b. m.) grać będzie 
w „Montjoye1, Feuilleta.

i.arty „węglowe11 są obecnie w Wiedniu, gdzie 
panuje wielki brak węgla, na porządku dziennym. 
Zwierzchnikowi pewnego znacznego domu bankier­
skiego zwrócono poufnie uwagę na to, że jego dłu­
goletni kasyer główny, którego obdarzał nieograni- 
czonem zaufaniem, i przez którego ręce przechodzą 
bardzo wielkie sumy. prowadzi życie takie zbytko­
wne. że niepodobna, aby mu na to starczyła pen
sya. ( ’óż on Tobi ? -  zapytał bankier przera­
żony — jeździ dorożkami ? "wJ Nie. — dra w to­
talizatora 'i Nie: nie chodzi nigdy na w yścig i.— 
To może utrzymuje jaki kosztowny stosunek ? -
Nie. — A więc cóż. u Loga? — Pali węglami.

BjÓrn8tÓrne-BjÓrnsOn znany dramaturg, jak do­
noszą z Kopenhagi, poważnie zachorował.

0dy8Sea dezertera. Przed kilkn tygodniami, 
jak to już donosiliśmy, uciekł z aresztu wojskowe­
go w ( (pawie szeregowiec I pułku piechoty Artur 
Jaskulski z Półwsia Zwierzynieckiego. Obecnie, po 
schwytaniu go w Zabierzowie, skonstatowały wła­
dze, że Jaskulski umknąwszy ukrył się w lesie, 
skąd przechodzącego chłopaka posłał z kartką do 
swojej kochanki, Perty Hendrich, córki domokrążcy 
w Wabi Olbersdorfie obok Opawy Perta zabrawszy 
chleh i mleko podążyła do lasu. Jaskulski zawia­
domił ją o swojej ucieczce z wojska i oświadczy­
wszy. że chce dostać się do Rosyi, prosił ją, ażeby 
mu dała za mundur wojskowy cywilne ubranie oj ‘a. 
Perta odpowiedziała, że na nieszczęście stary Pen- 
drieh posiada tylko jedno ubranie, pouzem oboje 
uradzili, ażeby Jaskulski uciekał dalej w sukniach 
swojej kochanki. Dziewczyna późną nocą zaprowa­
dziła Jaskulskiego do stodoły, obok domu rodziciel­
skiego. w której zoieg przenocował. Nązajntrz rano 
zgoliwszy zarost, wdział Jąskulnki suknie Perty, 
okrył głowę chusteczką, zabrał koszyk do ręki j 
zaopatrzony w książeczkę służbową Perty i fi ko­
ron ruszył w drogę.. Doszedł do Zabierzowa, gdzie 
go uwięziła żandarmerya i oddała w ręce władzy 
wojskowej.

Z ruchu robotniczego pod zaborem rosyj­
skim. W „Naprzodzie11 czytamy:

Ruch robotniczy w Kongresówce -rozwija się co­
raz to potężniej, mimo niesłychanych prześladowań 
ze strony władz rosyjskich.

W L o d z i  zastrejkowało (ind żydowSkieh tka- 
ezów tych samych, którzy przed kilku miesiącami 
stoczyli iuż jedne z fabrykantami walkę. Strajku­
jący żądają podwyższenia płacy i skrócenia czasu
pracy.

W S z a w l a c h  (gub. kowieńska) odbył się cały 
szereg strejków. Szewcy wywalczyli sohie I ((-go­
dzinny dzień roboczy, ślusarze zaś skrócenie czasu 
pracy o pół godziny. Strcjk murarzy doprowadził do 
zniżenia czasu pracy na 11'/a g°dz., podczas gdy 
przedtem wynosił dzień roboczy 15 <1° 1A godzin. 
Murarze zamyślają, skoro tylko organizacja ich się 
wzmocni, rozpocząć walkę o 1( (-godzinny dzień ro­
boczy. Strejk robotnic w fabryce tutek cygareto- 
wych zakończył się również zwycięstwem strejkiiją- 
cych.

W  S m o r g o n i u  (gub. wileńska) odbyła się na 
pogrzebie jednego z towarzyszy wielka demonstra- 
cya robotnicza. Nad grobem zmarłego wygłoszoną 
była mowa. Pemonstracya ta zrobiła kolosalne wra­
żenie. Strejk tamtejszych garbarzy trwa dalej, roz­
szerzywszy się na masę okolicznych miejscowości.

Niewyraźne pismo rozmaitych sławnych ludzi 
dało autorce. Karolinie Creevey poUop do napisania 
zajmującej pogadanki, która się ukazała w czasopi­
śmie „Cosmopolitan11. I tak Horacy Greeley posłał 
raz przez chłopaka z ulicy artykuł Gordonowi Ben- 
nett.owi. Chłopak zapomniał nazwisko Greeleya, gdy 
oddawał rękopis. Pennet mozolił się długo nad od 
czytaniem artykułu, nie mógł atoli odcyfrować ani 
jednego wyrazu, a przedowszystkiem podpisu. W re­
szcie oddał chłopakowi papięr i powiedział: - „Odnieś 
to temu, który cię do mnie posłał. Coś podobnego 
mógł chyba napisać bzik11 Chłopak wałęsał się po 
ulicach, aż wreszcie po kilkn godzinach powrócił do 
Greeleya i oddał mu rękopis. Greeley, roztargnio­
ny. jak zwykle, nie poznał ani chłopaka,- ani rę­
kopisu. Po dosyć długiem badaniu pisma, rzekł z 
całą uwagą: „(Schowam to „curiosum11, które pisał
chyba bzik.11 „To samo powiedział tamten pan11 — 
odezwał się chłopak i opuścił pokój. Po rozmowie 
Greeleya z Bennettem wyjaśniła się sprawa ku u- 
eiesze obydwóch stron.

K8. M anchester, pomimo, że liczjL dopiero 23
długorok życia, zdołał zaciągnąć już tyle długów, iż ma 

być ogłoszony konkurs nad jego majątkiem. Szla­
chetny ten potomek rodziny Montagu, dziewiąty ks. 
Manchesteru, posiafla 27,400 akrów ziemi. Jest to 
już bardzo piękny majątek ziemski, inne jednakże 
rodziny lordów mają znacznie większo. Lord Ar- 
gyll ma 170,090 akrów ziemi, Bedford 84.090, 
Norfolk 50.000. Rosebery 32.000, wreszcie Salis- 
bury 20.399.

Dar Danaów. Ojciec: Obiecałem ci kupić konia, 
jeżeli zdasz egzamin, ale i to nie poskutkowało. 
Przepadłeś przy egzaminie.' Powiedz przynajmniej, 
co robiłeś V

Syn: Uczyłem się konnej jazdy.
F rith jo f Nansen wyraził się z wiolkiem uzna­

niem o przebiegli wyprawy ks. Ahrnzzów i nazwał 
jej wyniki bardzo pomyślnemi. Porucznik Oagni zba­
dał - jak wyjaśnił Nansen — całą przestrzeń strefy 
podhii glinowej, której dotychczas nie dotknęła stopa 
ludzka Obecnie, po tylu wyprawach, z których ka­
żda przyniosła jakiś rezultat, można  ̂ — zdaniem 
Nansena — utrzymywać, że europejski i azyat.yeki 
ląd podbiegunowy jest nam już jako tako znany.

Północna część Ziemi Franciszka .Józefa jest już 
stwierdzona, a dalej na północ znajduje się — we­
dług Nansena - głębokie morze.

Wielki pożar zniszczył w Konstantynopolu lokal 
i składy znaczuogo przedsiębiorstwa angielskiego 
„Oooperath-o society Stores11. Straty szacują na 50 
tysięcy funtów tur. Obiegają pogłoski, że towarzy 
stwo poniosło w ostatnich latach znaczno straty, a 
suma ubezpieczenia jest bardzo wysoka.

Zmarli. W  Klęczanach (Nowy Sącz) zmarł Ferdynand 
Brunicki, właściciel dóbr i rafineryi nafty, w 54 roku
życia.

Hronisła Batowuka, nauczycielka lwowskiej szkoły żeń­
skiej miejskiej im. św. Zoiii, siostra artysty-m alarza S. 
Batowskiego, zm arła onegdaj w Solce.

Przeniesienia. Minister kolei uwolnił starszego komi­
sarza  budownictwa. Rom ana Marcinkiewicza, od obo- 

naczcln ika  s ta ry i  k o n s e r w a c ja  Stanisławów B  ,*: . •  .o »n m/rA r;nowiazków
wyrażając przy tej sposobności uznanie za jego znako
m itą działalność służbową. Inżynier Marcinkiewicz wstę­
puje do biura kolejowego Wydziału krajowego. I alei 
przeniósł m inister koici komisarza budownictwa, Teo o- 
ra Liiglcra, z okręgu dyrekcyi lwowskiej db_ okręgui y- 
rekcyi w Ołomuńcu, a inspektora .lana Rykczyńok ego, 
rew identa Hilarego Odzirzyńskiego, koncypienta Stani­
sława Okotowicza i czasowego urzędnika Ludw y- 
conia z kierownictwa budowy Lwów II do o ręgn y 
kcyi w Stanisławowie. , „

I lyrekcya poczt przeniosła ofieyała pocztowegi . 
Paciiolego ze Lwowa do Śniityna.

Sitładki. Na odbudowanie zawalonej wież) i spalonych 
części klasztoru Jasnogórskiego złożono w dalszym cią 
gu": M. K. 1 K, .Taklińska Jadw iga 4 K, .T. At 4 K. k a ­
zein z poprzednio wykazanemi: 1895 K 49 h, „0 marę 
i 1 rubel.

RepertoaK Teatru miejskieyO.
W niedzielę 18 września: „Mąż pod kluczem11, kroto- 

chwila w 3 aktach Jerzego Feydeau, przekład W. Ra­
packiego (syna). .

We wtorek 18 września: „Tam ten , sztuka w o aKt- 
•T. Mascoffa.

We środę 19 września- „Na Ukrainie11, dram at w i '  
obrazach L. riowińskiogo (popularne).

We czwartek 20 września: „Mąż pod kluczem11.

14 90 do 17 (10. Pszenica węgierska od —■— do ‘18—. 
Zyto krajowe od 13:30 do 15 —. Zyto węgierskie od 
— •— do —.—. Jęczmień od 12 90 do 14 20. Owies z opła­
tą  akcyzową od 13’— do 14.—. Groch ad 17" do 24 .
T atarkt. od’ 1 4 -  do 17 —. Proso od l i r — do 1P50. 
Fasola od 14 — do 2 1 —. Jagły  od 19'— do 25 —. Sia­
no od —'— do 8 — Słoma od —•— do 4 — Koniczyna
od  ■  do 7 '—. Ziemniaki za hektolitr qd 3 '— do 3 40.
.Taja za kope od 2 80 do 3 20. Masła za garniec od 5 80
do 7 30. Spirytus na 95 prc. Tralesa za hektolitr od
— do 188. Okowita na 75 prc. od — do 128 —.
K ukurudza za 100 klg. od — - do —■ .

wiadomości „N. Reformya

Z kalendarza W  soboto 15 w rześnia: Nikomedesa m.: 
w niedzielę 18 września: Ludmiły m. i KJyty Pó w Po­
niedziałek 17 września: P iętna św Franciszka

Wschód słońca 18 września o godzinie 5 minut 19; za- 
chód o godzinie 5 m inut 51. Długość dnia godzin 1- 
m inut 32. .

Z krt kowakiego obserwatoryum. D nia 14 września po­
chmurno. Termom etr od 101 doszedł do 19 8 C. Baro­
m etr stoi wysoko. .

Dnia 15 września o godzinie 7 rano stan b a ro m e tru  był 
750-5 mm., term om etru +  130 0. W iatr zachodni.

Gabryelski (Krzysztofory, K raków ) si,rze‘
daje fortepiany najznakomitszej w Austiyi 
fabryki P e t i * o f  z mechaniką angielską 

po 500, wiedeńską po 300 zh'.

Dział ekonomiczny.
Rozporządzenia z powodu manewrów w Ga- 

licyj. Za porozumieniem się z Dyrekcyą kolei 
państw owych we Lwowie będą podczas utru­
dnionego ruchu z powodu manewrów przyjmo­
wane także i przesyłki zwyczajne towarowe 
do stacyj galicyjskich kolei państwowych Rze­
szów-Przemyśl , Me/.ó - Uiborcz - Nowy Zagórz- 
Przemyśl i do l ini j , leżących na wschód tych 
rut i poza nie. jeżeli transport tychże nastąpi 
przez Mezo-Laborcz, Ławoczne lub Woronienkę.

Jeżeli na podstawie związkowych taryt, trans­
port nie ma nastąpić przez powyższe s a y , 
natenczas powinien wysyłający podać na lise e 
przewozowym powyższą rutę, w którym to ra­
zie zarachowane będą należytości zwykłego trans­
portu.

Nowa stacya. Dnia 1 0  b m. otwartą została 
stacya Ruda. położona na szlaku Czermowce- 
Suczawa.

Izba handlowa i przemysłowa w Krakowie
nadsyła nam następujące trzy pisma:

Rozpisanie dostaw Dyrekcyą kolei państwo­
wych w Krakowie rozpisuje w drodze ofert do­
stawę rozmaitych odlewów z żelaza i innych 
metali. Termin do wnoszenia ofert upływa z 1
października b. r.

Ministerstwo obrony krajowej rozpisuje do­
stawę: 15.209 par trzewików lekkich, 600 par 
butów, oraz znacznej ilości wyrobów krawiec­
kich i rymarskich. Dostawy te są przeznaczone 
wyłącznie dla małego przemysłu z oznaczeniem 
terminu do wnoszenia ofert na lf, listopada 
1990 r.

W  s p r a w i e  d o s t a w '  o b u w i a  d l a  a r- 
m i i. Zwraca się uwagę interesowanych, że 
wedle taryfy wojskowej B. II. obuwie, oraz 
inne wyroby, przeznaczone dla dostaw wojsko­
wych, mogą być przewożune koleją, za niższym 
frachtem, przepisanym dla t. zw. dóbr wojsko­
wych (Militiirgiiter). Postępowanie jest nastę­
pujące: Przy wysyłce towarów (obuwia, rze­
mieni, siodeł, sukien) należy opłacić pełną ta­
ryfę kolejową na przesyłki zwykłe. Jeżeli po­
tem władza wojskowa przedmioty te odbierze 
i one staną się własnością skarbu wojskowego, 
należy się postarać, aby komisya, odbierająca 
poświadczyła tę okoliczność, na odnośnym liście 
przewozowym (Frachtbrief). Następnie kolej 
zwraca odnośnemu dostawcy różnicę pomiędzy 
taryfą wojskową a taryfą zwykłą. Żądanie 
zwrotu należy postawić w przeciągu roku od 
dnia zapłacenia frachtu.

Kursa dla szewców, krawców, ślusarzy i sto­
larzy. Muzeum technologiczne w AViedniu roz­
poczyna uową seryę kursów, dla samodzielnych 
majstrów w przemyśle rękodzielniczym szewskim, 
krawieckim, ślusarskim i stolarskim Kursa 
odbywają się w Wiedniu, trwają fi do 8 tygo­
dni a irekwentanci niezamożni otrzymują sty- 
pendya wynoszące isu do 249 koron. Kursa 
krawieckie są zapełnione zgłoszeniami z roku 
zeszłego. Krawcy, którzy-się obecnie zgłaszają, 
będą dopiero przyjęci na kursa w r. 1992.

Lepiej przedstawiają się warunki przyjęcia 
dla ślusarzy, stolarzy i cieśli. Zwłaszcza 
wolno są miejsca dla większej ilości ślusarzy.

Byłoby ze wszech miar pożądanem, gdyby 
się pracownicy odnośnych rękodzieł do przyję­
cia na kursa zgłaszali.

Bliższych urormacyi, we wszystkich tych 
sprawach udziela Sekretaryat Izby handlowej 
i przemysłowej w Krakowie.

Lwów, 15 września. Dziś odbyła się poświę­
cenie nowej szkoły Ewangelickiej.

Lwów, 1 5  września. Na karę śmierci skazano 
dziś włościankę Stolarową za dzieciobójstwo i 
morderstwo.

W hoteiu Bellevue uwięziono aziś ciekawe 
indywiduum, podające się za jakiegoś Starzeń- 
skiego z Kielc, który w hotelu meldował się jako 
hrabia. Rzekomy ten hrabia mieszkał przez 
dłuższy czas w hotelu Odessa w Kijowie, gdzie 
PV.d pozorem odebrania spadku 40 tysięcy ru­
bli, ponaciągał liczne osobistości na większe 
sumy.

Dzis.ejszoj nocy okradziono filię pocztową 
w ulicy Sobieskiego. Złodziej przez kanał do­
stał się do biur.

Aktor Walewski został zaangażowany do tea­
tru krakowskiego.

Lwów, 15 września. „Kuryer Lwowski’1 do­
nosi ze Szczawnicy, że docent dr Ludomił Kor­
czyński, tamtejszy lekarz, o mało co nie padł 
ofiarą zamachu. Przez balkoD na pierwsze pię­
tro wdarło się jakieś indywiduum i z brzytwą 
rzuciło się na dra Korczyńskiego. Domownicy 
przeszkoozili napastnikowi w dokonaniu czynu. 
(Dr Ludomił Korczyński już od wczoraj bawi 
w Krakowie. Przyp. Re(j.)

Ruch przedwyborczy.
Lwów, 15 września. Dowiaduję się. że zaraz 

po powrocie namiestnika z Jasła rozpisanym 
be Izie termin wyborów do parlamentu.

Stery ruskie w IV kuryi lwowskiej wysuwają 
przeciw M e r u n o w i c z u w i  kandydaturę dra 
Kostia L e w i c k i e g o .

W kuryi IV Kamionki Strumiłowej kandy­
duje ks. Z i e l s k  i; w kuryi V Kaiuionka-Brody

w  ttVia S Z-k *e w 1 c z- lekarz z Sokala.
W IV kuryi tarnopolskiej kandyduje przeciw 

Budzanowskiemn Iwan F  r a a k o.
Lwów. 15 września. Wybory do Rady pań- 

stwa rozpisane będĵ , pojutrze.
l i  rnopol. 15 września. AV tutejszej kuryi V. 

kandydują: włościanin S t a r u c h  i ksiądz Me- 
r u it o w i c z.

Drohobycz, 15 września. Odbyło się tu zgro­
madzenie socyalistów, na którem wybrano de­
legatem na jutrzejszy zjazd lwowski, p. Rosen­
berga i uchwalono na kandydatów do parla­
mentu postawić: dra Liebennana z Przemyśla 
i ewentualnie, gdyby we Lwowie nie stanął, 
posła Kozakiewicza. w

Borszczów, 15 września, ż  kuryi V okręgu 
Wbchodniu-podolskiego kandydować ma narodo­
wiec ruski K a l i t o w s k i .

Horodenka, 1 5  września. Dr O k u n i e w s k i  
nie zamierza już kandydować do parlamentu 
wysuwa w swoje miejsce adwokata dra D ę­
b i c k i e g o .

Przemyśl, 15 września. W  kuryi V przeciw 
drowi Witoldowi L e w i c k i e m u  staje Ha n -  
k i e w i c z  ze Lwowa i dotychczasowy poseł 
borszczowski dr Roman J  a r c s i e w i c z.

Nowy Sącz, 15 września. Z kuryi miejskiej 
kandyduje dr B i n d e r ,  który jednak liczyć tu 
może tylko na dwadzieścia kilka głosów z ka- 
hału. Wobec tego poważna część wyborców za­
mierza udać się do adwokata dra Adama Do- 
b o s z y ń s k i e g o  w Krakowie z prośbą, aby 
zgłosił swą kandydaturę.

Z IV kuryi kandydować chcą obok P o t o ­
cz k a Stojałowszczycy Ci s z e k . i  S m o ł c z y n -  
s k i»

W kuryi V mówią o kandydaturach socyali­
stów: dra Zygmunta M a r k a  i Leona M j-
s i o ł ka .

Z kuryi I kandydować będzie marszałek G 1 ę-

Bi ody 1-5 września. Z tutejszej Izby handlo- 
wej kandydować ma dr R y t e l ,  sekretarz tej

1ZlRzeSZÓW, 15 września. Z IV. kuryi kandydu- 
ic stoiałowszczyk Szajer. Z V. kuryi dotąd nie 
Dostawiono kandydata; dotychczasowy poseł ks.

Karivip kandydował.

tom wojsk. Cesarzowi towarzyszyli starosto­
wie Zaleski i Michałowski.

Na obiad dworski otrzymał zaproszenie mię­
dzy innymi dyrektor poczt Seferowicz. Jutro 
w południe wyjeżdża cesarz do Wiednia.

Jasło, 25go września. Do przemarszu na- 
powrót, z manewrów, do miejsc załogowania 
potrzeba 650 wagonów osobowych. 9oo kondu­
ktorów, 159 maszynistów. Pociągi rozejdą się 
w cztery strony: do Stróż, Rzeszowa. Krakowa 
i Czerniowiec.

Jasło, 15 Wiześnia. Kiedy pod Glinikiem pol­
skim armia zachodnia o godzinie D/s koncen­
trowała swe siły do odwrotu i gdy na całej 
linii zacięty wrzał bój, cesarz kazał zatrąbić 
n a  k o n i e c  m a n e w r ó w .  Cesarz był bardzo 
zadowolony z postawy wojsk.

O godzinie 2 wrócił cesarz z Tarnowca do 
Jasła, gdzie jutro rano po niszy św. nastąpi 
omówienie manewrów. Jutro o 5 wyjeżdża ce­
sarz do Wiednia.

N A D E S Ł  f t N E .
(Artykuły w tym dziale nie pochodzą od 

Redakcyi).

Wieloletnie doświadczenie, w  wypadkach osła- 
bionego trawienia i braku apetytu, wogóle we wszy­
stkich cierpieniach żołądka prawdziwe pr08Zki 
seidlickie Moll?, wywołują, jak żaden inny środek 
działanie wzmacniające żołądek i krew czyszczące 
Cena pudełka 2 korony.

Codziennie wysyła za pobraniem poeztowem A. 
MOLL. aptekarz e. i k. dostawca nadworny. Wie­
deń. Tuchlauben N. 9. Uprasza się w składach me- 
teryałów, w aptekach i handlach żądać wyraźnie  
w ytworów Molla z znakiem ochronnym i pod­
pisem. Główne składy w Galicyi znajdują się u 
firm podauych w ogłoszeniu na ostatniej stronie.

Wiedeń, 15 września. Ubiegłej nocy wykonał 
tu agent handlowy Karol Birke zamach na po- 
licyanta, który go chciał aresztować. V' czasie 
ucieczki Birke strzelił pięć razy z rewolweru 
do ścigających go przechodniów. Aresztowano go.

Wiedeń, 15 września. Aresztowano tu śpie­
waczkę tinglową, Mizzi Slama, pod zarzutem 
oszustwa.

Karlsbad, 15 września. Przybył tu Henryk 
Sienkiewicz.

Budapeszt, ljT września. Prokuratorya w De- 
breczynie zarządziła aresztowanie poważnego 
obywatela, Toroszkay'a w Zalkodzie. oraz bo­
gatej wdowy, pani Basro. Toroszkaya oskar­
żają, że zamordował w r. 18S9 młodego Basro. 
męża owej pani, a to z jej namowy.

Budapeszt, 15 września. Przed redakcyą 
„Atkomany11 studenci urządzili wczoraj demon- 
stracyę, wybili szyby w lokalu redakcyjnym. 
16 studentów uwięziono.

Rjeka, 15 września. W tutejszej rafineryi 
nafty, w poDliżu dworca, wybuchł w nocy po­
żar. Jeden rezerwoar zgorzał.

P aryż, 15 .września. Lekarz dr Fraysse 
w Antwerpii odkryć miał surowicę, lecząca 
wszystkie choroby,

Dr Józef Snrzyckł
powrócił i ordynuje od g X — 4,

Ul. Franciszkańska, I.
u b l e t ^

wysprzedaje
OfiROD BOTANICZNY w Krakowie

począwszy od dnia 15 b. m.
Cena, jak lat ubiegłych, maksymalnie 8  K.

Rzym, 15 września. Rząd zezwolił bratu kró- 
lobójcy Breśeiego, porucznikowi, zmienić nazwi­
sko na Gori (nazwisko matki).

Rzym, 15 września. W Pastenie robotnik 
Gaetano Longo, wróciwszy z Ameryki, zamor­
dował powodowany zazdrością, swą żonę i jej 
2 rzekomych kochanków; zabił następnie 5 in­
nych osób. poczem sam sobie życie odebrał.

Belgrad, 15 września. Dotychczasowy poseł 
w Rzymie Kosta Christicz, mianowany posłem 
serbskim w Wiedniu; były minister skarbu dr 
Wuics mianowany posłem w Paryżu, a były po­
seł w Bukareszcie M. Gjorgiewicz. mianowany 
radcą stanu.

Petersburg, 15 września. Niedaleko Sławiań- 
ska na linii kolejowej Kursk-Charkówł-Sebasto- 
pol wykoleił się pociąg towarowy, 15 osób po­
niosło ciężkie obrażenia, niektórzy z nich zgi­
nęli na miejscu, 29 wagonów zdruzgotanych.

Zawierucha chińska.

Specyalista m asażu i ortopedyi
D r T y sz e c k i

ordynuje od 3 — 4. U l i c a  P a w i a ,  L .  8 .

Dr Zygmunt Wachtę!
powrócił i ordynuje, jak dawniej. 

U l i c a .  G u o d z k a ,  I— 32.

S A P O M E N T H O L
(Maść Sapomenthoiowa) 

nacieranie ból uśmierzającejllwvrobn EUGE­
NIUSZA MATULI, aptekarza w RADOMYŚLU 

koło TARNOWA.
Dostać można w każdej większej aptece po 

cenie: słoik próbny 1 kor. 40 hal., słoik duży 
5 kor. 811 0
Oelem ochrony przed naśladownictwami. proszę 
żądać w yraźn ie : „Sapomentholu wyrobu Euge­

niusz? M atuli11.

Nienależyte traw ien ie  jest przyczyną bardzo 
wielu chorób, Do ustalenia należytego trawienia 
prowadzi używanie wybornego b a l s a m u  dra 
Rosy z apteki B. Fragnera w Pradze, którego 
można dostać w każdej aptece.

MTONIEGO*

KUzer Mie będzie kandydował.Fiszer n tr  rr errajny wyborów
p „ n in w c e  t& września. T( 

fln Radv państwa na Bukowinie są następujące: 
? J ls /e rhna  12 grudnia, z gmiu wiejskich
kurya I»o v3ze h iasta" a stvcznia, z Izby han-

z wielkici r f * * "
stycznia p. r. ■ Wybory do Rady pan-

Wieden, 15 wrzesn j  „znaczone,
stwa w Austryi dolnej zosra j j

• „ knrvi powszechnej ra  3, z gmina mianowicie: z K u ry i  j
wiejskich na 9. z miast na 14,
w y ch  i przem ysłow ych

Izb handlo 
na 17, z wielkiej wła-

„  Odmówiono mu, powstała

Pragą, 15
się na '' ' ’

den z socyalistów. Odmówiouo
szalona awantura wypowiada

Praga, 15 września, „ ron t yy

teraz podczas wyborów - -  -} parla-
głosząc hasło oostrukcjo w P U j  
menc.e; więcej można wskma ^  ^

u k ró c ić  zapęd™ centralistycznego biurokraty­
zmu.

Z targów zbożowych. Kraków, dnia 14 września 1900 "" , t r n in e Ge s ta m tą d  Obro
roku, Płacono za IÓ() klgr. netto: P sz e n \c a  krajowa o łw o ś c l Umeszcze, p r z y p a t ru ją c  Się ^ u u u *

Cesarz w Galicyi.
września. Cesarz wyasygnował 
tnei szkatuły U>.9(>9 korc 

Ł c r j K  a S  iiielsŁiego, dja ucantów (1- 
S S i  w Jaśle i na rzecz kościoła I  ran-

Jasło, 15
z

dla

Berlin, 15 Wizei.uia. Austro-węgierski radca 
legacyjny w Pekinie, dr R o s t  li o m ,  w roz­
mowie z jednym dziennikarzem opowiadał przej­
ścia, jakich doznał w czerwcu. Otóż wtedy 
rząd chiński formalne wypowiedzenie wojny 
zgłosił pod adresem poselstw. Wskutek tego 
w przeciągu 24 godzin musieli z Pekinu wy*- 
jeehać. AVysłano 2 noty do Czunglijamenu — 
pozostały one jednak bez odpowiedzi. Wtedy 
Ketteler (dnia 24 czerwca) udał się do Uzung- 
lijamenn. W drodze zastrzelono go, na co pa­
trzył urzędnik ambasady Cordes. Wszystko już 
tem samem stanęło na stopie wojennej. Na 
drugi dzień spalono ambasadę austro-węgierską.

Berlin, 15 września. „Local Anzeiger11 donosi 
z Szangai: Lihungczang odwiedził konsula nie­
mieckiego Mum-Schwarzensteina i rozmawiał 
z nim 37 minut.

Berlin, 1 5  września. Wydano cesarski edykt, 
polecający Lihungczangowi udanie się do Pe­
kinu i rozpoczęcie rokowań pokojowych. (iesarz 
chiński znajduje się tymczasem w Tagunfu, 
gdzie czeka zmiany położenia na lepsze.

Londyn, 15 września. „Morniny P ost11 donosi 
z Paryża, że Rosya i Francya porozumiały się 
już, co do wspólnego działania w Chinach. 
Państwa te mają żądać zupełnego rozbrojenia 
armii chińskiej, opuszczenia fortów obok Taku, 
zakazu zakupowania broni przez Chiny, co do 
odszkodowania postanowiono, że należy się za- 
stósować do środków finansowych Chin.

Pekin, 15 września. Schwytanego mordercę 
Kettelera dziś przesłuchały władze niemieckie 
Uwięziony twierdzi, że jest podoficerem wojsk 
chińskich, a do Kettelera strzelał na rozkaz 
wyższego urzędnika.

szczaw a alkaliczna
Skład fortepianów

W. BARABASZ i Spółka
Kraków, Rynek, 39.

Odpowiedzialny reaaktor i wydawca:
aC ioh fc t K o n o p i ń s k i

Kursa telegraficzne
giełdy wiedeńskiej i berlińskie,

Wiedeń, 15 września 1 9 0 0

mnazyalnych w Jaśle

C1Sjaksał t W1 5 amwrześ^ia. Cesarz odjechał dziś 
do Tarnowca, skąd konno uda się do, miej -

Wrpadkt w południowej Afryce.
Londyn, 15 września. „Daily Telegraph11 do­

nosi z liourenzo Marąuez: Prezydent Krii<rer 
został wzięty pod straż przez Portugalczyków 
na żądanie konsula angielskiego. Krugera od­
stawiono z gmachu konsula holenderskiego dć 
gmachu rządowego, przed którym to budynkiem 
postawiono posteiunek wojskowy. Francuski 
konsul i attachć francuski chcieli odwiedzić 
uwięzionego Krugera, nie zostali jednak donn 
szczeni. Nie pozwolono im widzieć sie t T  
z towarzyszącymi Krugerowi urzędnikami t r a n !  
waalskimi Na wiadomość o uwiezieniu S f  
gera zjawił się natychmiast w Lourmzn A/r„
| » l k  Biirgher, ale rtwnieś S " H f j y
szczony do więznja. Szalk B urgher n - i t v e h n H  
powrócił do Transwaalu. natychmiast

iL° ndry HV 1" ^ rzcś? ia- ,-Standard11 donosi z ( apstadt: Rząd ogłasza, że w południowei 
Afryce zapanował już spokój i zawezwano Boe- 
rów proklamacyą do złożenia broni

Bruksela, 15 września. Poseł ‘Transwaalu 
Leyds. oświadczył, że odjazd prezydenta do 
L o u r e n  ę o M a r ą u e s  nie oznacza wcale 
jeszcze zakonczeni<i wojny, Kriiger ma zamiar 
jechać do Paryża, potem do PetersDurga. Leyds 
twierdzi, że nie stracono wcale nadziei inter- 
weucyi Rosyi. jeżeli Boerowie, nadal stawiać 
będą również zacięty opór (?).

» „ s re b rn a ........................
4°/0 ren ta  austryacka złota

» „ koronowa . . .
4 /o „ węgierska złota . . . .
\  (o r „ koionowa .
Akcye Bankn austro-w ęgierskiego 

„ kredytowe . .
L o n d y n ..................... ’ .....................
M a r k i ........................... ...........................
20-to Markówki . . . .  .......................
20-to Franków ki
AVłoskie banknoty ' ..............................
D u k a t y .................. ...............................
Los; w ęgierskie premiowe 
Losy tureckie 
Akcye ■ nglobanku 

„ Unionhanku 
„ K ankverein . j
„ L a e u d e r b a n k u ..............................
n Kolei Lwowsko-Czerniowieckiej
» „ 1'o łu d n io w e i.......................
n „ E lb e th a l ...............................
» „ N o r d b a h n ......................... -

Kuble

„ Alpine . . • 
Tureckie Tabacznc

kor bal.
97 70
97 35

1 18
O T

40
i i  rni

1 15
DO
05

90 90
1710 ----

883 75
242 10
118 277*
23
19 31
90 30
11 43

183
108 50
278 —

553 —

493 —

419 —

531 —

1*4 —

484 —

8080 —

868 —

474 —

299 —

2.55 7,
tooo:

. . 84 55
. 84 40 
. 218 45 
. 215 90

Banknoty a n s t r y a c k io ..................................
K rótki Wiedeń .  .......................................
Banknoty rosyjski* . . . .
K ró tka  W arszaw ą . . . .  ...................
47,°,„ Listy poi* " 6 .........................................................
Renta włoska .• • ■ L jl-.........................................   (/„
Akcye austryackie k re d y to w e ..................................... 207 2 ,
Ultima r o b i e ................................................................... 218 25

Wiedeń, 15 fwrześnia 4900.
Spirytus g o to w y .............................................................. 4.5 —
Cena n a f t y .............................................................................   50
Pszenica (maj, czerwiec) .   7  71
Żyto (maj, c z e rw ie c )..................................................... 7
Owies (maj, c z e r w ie c ) .................................................. « H
K n k n r a d z a ...................................................................... 5 156

P ą j  grach i  z a t i f a ;  'przj uda W  i  zaalsacl
pamiętajmy

O Towzystiie „Sttr W -

Zakład restaurowania zabytków starożytnych 
i pracownie rotót kościelnych i haftów artyst.

Emilii Pydynkowskiej w Krakowie przeniesiono
1732 12 z  u l i c y  K ru p n icze j  1. 1 5

n a  M a ł y  R y n e k  1. 4 :.
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Lecznifa Ura T a i p l i i o
w  K o s o w i e

i?a Kołomyją. stacyn kolei /ahłotów ). otw arto 
do końca października, środki leczenia wodą 
i inne fizykalna dyetetyoznc na sposób Dra 

r.ahmanna. 1692 $ 15

maszynowa

ńo sprzedania

p o l e c a n a  p ^ z e z  D o w a g i  A u s r r o - W ć g l ć r , N i e j i i e c  i . t . d .  N o j i e p B z e l  n a j F a r i i z e  
p o ż y w i e n i e  d l a  d z i e c i  s d r o w y c f t  \  m a j ą c y c h *  t J o l t j l i w o ś c i  j e l i t o w e
Do nu bycla w aptef r . ej iy . ^ g u e r y  ch fgifer-yyki r .  k u f e k e  w  i e d e ń  v\/2

.Nowo otwarty
za przystępną < enę.

Kraków, ul. Szp ita lna  I  22, u Józefa  
N ow aozka. I8n:j 2 :i

PORTER
T E \<  ZYŃSKl lfioo 2 13 

J/Ęr  najzdrow szy i najtańszy .
Kraków, ul. Bracka Nr. 11.

NAJLEPSZE
M o d e lk a  toaletowe. 1' e r f u n i y  we flako- 
naih  i na w ag* , oraz oryginalną V,,.<K 

k u l o n s k ą  poleca 1448 21 52

Czesław Śnneohowski
f  Krakowie, ni. Mikołajska L. 4.

PIĘKNOŚĆ NIEZAWODNĄ
otrzymuje się przez użyaie M ydła giioery- 
nowo-benaoesotc ego J. W iśniew skiego,
które usnwa pieyi, liszaje, w |gry i wszelkie

w yrzuty, czyniąc płeo piękną, białą. 
Skłaay: w K rakow ie J. Wiśniewski, skład 

apteczny, ul. Stradom 7: w Boohni Jan  Mi­
chnik. droguerya; we L w ow ie Fridrich Bea- 
cock. ul. H etm ańska 4. Z powodu licznych 
podrabiań uprasza się wyraźnie żądać „Mydła 
Jakóba W iśniewskiego, magistra farm acyi.“

1 Id :j 0

Patenty na wynalazki
wyrabia i zużytkowuje 55 45 0

inż. Kazimierz OSSOWSKI
międzynarod. biuro patentowe

Berlin, W. Postdamerstrasse 3.

WIEDEŃ
i i i .,

Hanptstf.lO HOTEL B E A T O WIEDEŃ
n i .

Beatriifl. 1.
Według nowoczesnych wymagań zbudowany dom w śródmieściu, tylko k ilka  m in u t od Rynku 
i Stefhansplatz, w pobliżu głównego dworca kolei m iejsk ie j, kolei elektrycznej i omnibusu we

wszystkich kierunkach. nfcfr 2 3
ł*  w |» a n in ł» >  iiu m I im* u r r .iM i/e n ie .

M T  Winda do wyciągania osób, elektryczne oświetlenie w całym domu, łazienki i t  d. T M  
Pokoje, od ulicy, wraz z obsługą i elektr. światłem od K. 2 '5 0  wzwyż. 

W yborna restauracya. Ceny przystępne.

M I G D A Ł O W E  O T R Ę B y  

' Z  Z U W H E M  n O M M 1
działają na  skórę nadaj 
elastyczność,piękną, płeć i 

młodzieńczą świeżość. 
Zastępują zapełnię mydła i pudec. 

WYŁĄCZNY WYRÓB

M . £ f y t o t s ć k § € J$
, W WIEDNIU L LUGECK m 3. 
na prow lncjji w w ięJsz> d i magarynach parfhmeryU 104 10 18

W

ooQ_
ac
>M
tliOac

'ysyłam opłatnie uo każdej miejsco­
wości za zaliczką: djm u 15

la winogron stołowych . . K. 3-fiO
,. winogron zwyczajnych . „ 3-20
.. brzoskwiń stołowych . . ,. 5.—

gruszpk stołowych. . . „ .T—
,. jabłek na strudle . . . „ 3‘ —
„ m elo n ó w ..............................  3y—
,. zielonej papryki sałatowej ,. 3-— 

S .  R e i n f e l a ,  
Y e n e e c z  (Połud. Węgry).

Arbertżdi patentowany 

twżyW de tt&uwania 
odpniotków.

We wszystkich cywilizowa­
nych państwach patentowany 

nadzwyczaj stosowny i wyborny przyrząd, aby 
bez bólu i niebezpieczeństwa usunąć z nóg od- 
gniotki i zgrubiałą skórę. Niema już. zacięć, za­
trucia krwi i bólu od ostrego noża, plastril lub 
maści. 180 30 O

• 0 0 0 0 4

* ADOLF KAMPEL
w e LW OW IE, ul. Grodeoka L. 3.

Fabryka rur cementowych.
R e p re z e n ta c ja  au s tr . Tow. akc. fab ryk i 
p o ru 'and  cem en tu  w Szczakow ej, Tow. 
akcyj fab ryk i w apna hyd rau licznego  

w K alten leu tgeben .
Skład ru r betonowych i posadzek cemen­
towych własnego wyrobu, oraz portland 
cementu, wapna hydraulicznego, wapna 
skalistego.) :gipsu , cegieł i płyt ognio­
trwałych, -asfaltowej papy dachowej, as­
faltowych płyt izolacyjnych, posadzek i 
rur szteingntowych dla k loak, kanałów 
i wodociągów, dachówek, łupku , nasad 
i  p łyt kominowych — wogóle wszelkich 

materyałów budowlanych.

PRZEDSIĘBIORSTWO
wszelkich, robot betonowych i kanali­
zacyjnych, oraz układania posadzek 

i krycia dachów. 977 21 52
T e l e f o n  Nr. 460.

Jak uzna flziEci, Które nic m jeść,

mimo tg | floDrze odżywiać i Ich wzrost m ieszać?
Dawać im rosół z wyciągu . . T o r i i ”  przyrządź my, lub też. do innego rosołu, 

jarzyn itd. dodawać wyciągu . .T o r i i . 1'  „ T o r i i "  jest wvri igicm mięsnym z na j­
lepszej wołowiny, posiadającej wzmacniająco i pożywmy pierwiastki. 1-160 2 2

O •  •  •  Żądać wszędzie wyciągu „ T o r i i . "  •  O  #  O
Główny skład dla Austro-W ęgler: Franciszek May, Wiedeń, V III., Josefstadterstr. 64.

M. B eyera  i SpóŁ
W KRAKOWIE.

&okienn.ce Mr 12, 13, i4 (.naprzeciw kościoła N, P. Maryi),

w i e l k i  Z a k ł a d
Wyrobów gotowej Bielizny i Wypraw ślubnych,

s k ł a d  f a b r y c z n y  t o k  a r ó w  p ł ó c i e n n y c h
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Zi 'OŚrednictwem każdej księgarni nabyć 
można dziełko] radcy sanitarnego dra MUl- 

leta, traktujące o
nadwątlonym systemie nerwo­

wym i płciowym.
Dziełko to, odznaczone nagrodą pieniężną, 

pojawilu się w 30 wydaniu.
5rzesyłk0 w kopercie za 60 ct. w zna- 

-czkach listowych. 8(5 37 o
Gurt Rober, Brannscliweig.

Bielizny męskiej, damskiej dziecinnej w różnych gatunkach i wielkości
M T  s p r z e d a j e po n a s t ę p n y c h o e n a c h :

BIEL IZ N A  DZIECINNA 1117 18 0

Lat
Bi o s z n l k i  d l a  p a n i «  n  e k

d z i n n e n o c n e
g ł a d k i e h a f t o w a n e i s ' z y r t y n g o w e

g
4
6
8

10
12
14
16

Sztuka złr. '65 
u r — (ó 
11 11 — 85 
ii n *30 

“  1 ‘ — 
„ 105 
„ l l ó  

„ - 1-85

Sztuka
n

ii
ii
>i

złr. 1 -  
„ MO 
„ 1 2 0  
n 1'35 
„ 1-40 
ii 1 50 
„ 1'60 
„ 1-75

Sztuka zł r. 1 '^5
?i ii ^

ii u 1
„ 1'85D-_ii » DONii ii -ł

H t j t e o z k i  d l a  p a n i e n e k

g ł a d k i e
b a r c h a n o  w e

g ł a d k i e h a f t o w a n e
2
4
6
8

10
1 2
14
16

Sztuka złr. — 60
s r —'TO 

>. - ‘80 
i, ii —'85

„ - ;* o
ii ii i

,, MO 
„ 1-20

Sztuka złr. — 95
„ „ 105
11 1) 1 l f»
ii ii 1*24 

„ 1-25 
1'50

u u 1 65
„ 1'75

Sztuka złr. 90 — 

ii ‘ -‘o
' n 1 1 5  

,, u 1- 2 0
„ 1 35 
„ 1-50 
„ 1'60

Sztuka złr. I lo 
„ F25 

n i, 1 40 
7, „ 1 TO 

„ 1'75 
ii ,, 1 85 
„ f, I'95 

„ 2 1 0

S p ó d n io z k i dla panienek K a f ta n ik i  r a n n e  d la  p a n ie n e k
s z y r t y n g o w e g ł a d k i e h a f t o w a n e

o
4
6
8

10
12
14
16

Sztuka złr. —'60
ii ii 65 
11 u ^
», ii? 85

„ - 5 5
„ i
„ i o° 
„ 1 -1 0

Sztuka złr. —'85
„ - ;3 «

ii u T
fctMk i- ' T'6 6  

„ MO 
„ ; i-2 B
ii ,i F50

Sztuka złr. I — 
i, 119
„ M S
„ 125 

1 ■*.*X 
11 11 1

„ 1 15
,i ,, 1 '60

K o s z u l i : !  d l a  o b ł o p  0  Ó W
d z i e c i n n e

n o c n eI. II.
■ 4 

6 
8 

10  
1 2  
14 
16

Sztuka złr. 105
„ M 5
„ 1-25 
i, 1'40

o „ 160
„ 1'75

-  —— ii -  2 '—

Sztuka złr. —-85
„ -;»o

11 ii i
MO

„ i, 1 ' 2 0
„ ‘ 25

ii ii MO

Sztuka złr. 1 30
„  ‘Ao
„  1 '50 
„  1 '6 6  
„ 1'75 

,i i, ‘ 85 
2 1

w a l e a o n y  d l a  o h l o p o i w

6
8

10
12
14
16

Sztuka .
>) . . 
5) . . 
t? ♦ .
)ł •

>5 *

. złr. —'65
- „ - '7 0
• „ - '7 5  
■ „ - ' 8,0
• „ — 30
- „ 1 —  
■ „ MO

Wielki wybór POŃCZOCH i SKARPETEK dziecinnych,
nicianych i bawełnianych,^ Diałycn 1̂  Kolorowych^ oraz wszelkich wyrobów trykotowych dziecinnych.

B i o l  l z u R  l ó i k o w a
płócienna, szyrtyngowa, gładka 1 ubierana ręcznemi i  maszyn, haftam i oraz koronkami

0K -  w bardzo wielkim wyborze. T fc
W ielki >r>/bór krrfieałói*' jedwabnych i batystowych.  —  G łów ny sk ład  bielizny  

norm alnej trykotoirćj p r o / .  Dra G usta/ca Jaegera.  —  K a fta n ik i zd ro w ia , ( W pc 
de Saute je d w a b n e , baweł. i siatkowe.  —  Szelki, spinki i  pask i do koszul flancl.

Zamówienia zamiejscowe uskutecznia się odwrotną pocztą.

)
kompletny, z antyfluktoatorem  i gazomierzem, 
w bardzo dobrym stanie, tanio do sprzedania. 
W ladomość: Grodzicki, Kraków, ul. św. Anny 6 

1721 3 3

poleca 997 im O

W. HALSKI
w  K ra k o w ie ,  S u k ie n n ic e ,

handel żelazny.

1127 I8 52

WINOGRONA.
5 klgr. koszyk szlachetnych , słodkich w in o ­

g r o n  po 4 korony,
5 klgr. koszyk świeżych |io m i< lo ró w  po 2 

korony 80 halerzy, 1666 fo 15
wysyła opłatnie za zaliczką 

J a n  S  t e f a n o v i ć ,
I n g u ris i-H  W e iM sk irc li tn i (Sud Hngarn).

hiszl<i po 10, 1(5 i 30 hal dostae 
można wszędzie. 1411 3 3

51
Frzcz wynalazcę prof. dr. Mcidingera wyłącznie 

upoważniona fabryka

i k .  n n t lw o r .  
<1 o s l a w e a .I L U E I M ^

W i e d e ń - D ó b l i n g  
i i., K o h l m a r k t  Nr. 7.

PRAGA, Hybernergasse 7. BUDAPESZT,Thonethof.
Patenty we wszystkich państwach.

Pierw, nagrodami odznacz, na wszyst. wystawach. 
W y b o m e  r e g u ł ,  w e n t y l ,  p ie c e  

k k o m in k i !  m i.
Do mieszkań, szkół, biur itd. 

całkiem skromne a gustowne. 
Dowolnie długo można palić 
koksem: do 2ugodzin trzym ają 
ciepło po napaleniu węglami 
kamiennemu 

Opalanie kilku pokoi tylko  
jednym piecem.

P i e o e  w a g o n o w e .
„ U o i n t 'a “

p i e c e  H e s t i a .
Heim a kominki

dym niszczące.
Napełnianie bez hałasn. P rzy 

usuwaniu popiołu i żużli me 
ma kurzu. l!y oczyścić z kurzu, 
można wierzchnie ściany odjąć 
nie rozbierając pieca.

Kominy nie wydają dyma. Ż ar trw a przez 
czas nieograniczony. Nadaje się do każdego 
paliwa. Dotychczasowe osłony kominka mogą 
być użyte. Jeden kominek może ogrzewać
k ilk a  pokoi niezależnie.

l * i e ^ e  M e i « l i i » } ę * * r o ł V K k ń * .
Ostrzegamy 

przed naśla- 
dowaniami - 
zwracając u- 
wagę lia znak

meidincer-ofen& H- H E I M E M
ochrony jak  tu obok, odlany na wewnętrznej 
stronie drzwiczek pieca. 1592 6 O

„H eim ’a “ 
k a l o r y f e r y  n is z c z ą c e  dym .

CENTEAL. OPALANIA wszelkich systemów.
S u s z a r n i e  do celów gospodarczo rolniczych 

i przemysłowych.
Prospekta i cenniki za darmo i opłatnie.

Powiatowa Kasa Oszczędności
w Wieliczce

ma do sprzedania lub wydzierżawienia DOBRA 
ZABŁOCIE z kopalnią gipsu, tudzież młynem 

zbożowym i gipsowym.

Zdolnych kotlarzy
przyjmie fgbrykii maszyn i odlewarnia 
żelaza P. A. N ickel w Przywozie

(M. Ostrawie). 1775 3 3

Technik

175S 4 ń

z drugiego kursu politechniki 
petersburskiej , z sześcioletnią 

praktyką przy rybnem racyonalncm gospodar­
stwie, obzniwmiony z gorzelnirtwem, rafineryą 
spirytusu, nielioraoyą gruntów, znający wszel­
kie konsŁrukeyo maszyn i narzędzi rolniczych, 
jak r tu nież obznajomiony z zaprowadzaniem 
teleionów i św iatła elektrycznego — przyjmie 
posadę kontrolora luli magazyniera w większym 
skarbie. Vymogi: 5(1 kor. miesięcznie, kucnnia 
z pierwszego stołu, mieszkanie, opał i światło.

Zgłoszenia przyjmuje Administrasya „Nowej 
K elynny 1 pod: Technik. J K 1647 3 3

Nowy jednopiętrowy dom
(pod (lwa piętra budowany) z ogiodom. 
na uajpiękniejszem przedmieściu Kra­
kow a— pod korzystnemi warunkami do 
odst;ydenia. — Zgłoszenia listowne ]iod 
litoi1. „Z. M.“ przyjmuje Administi acya 

,.Nowej Reformy-1 ttmi 2 4

100— 3 00  złr. miesięcznie
m o g ą  z a r o b i ć  osoby każdego stanu w* 
wszystkich miejscowościach niezawodnie i 
uczciwie, bez kapitału  i ryzyka, przez sprze­
daż prawnie dozwolonych papierów panslwo- 
wych i losów. Zgłoszenia przyjmuje Ludwik
O s te r re ic h e r ^ u d a p e s t^ e u ts c h ja ś s ^ N r^ .

1722 3 10

Władysław Niemeksza |
inżynier cywilny z upoważnieniem rządowem,

Z A K Ł A D  I N S T A L A C Y J N Y
projektuje i wykonuje

L
wszelkich systemów i wentylacye,

♦w W O D O C IĄ G I  ♦♦
klozety, łaźnie, łazienki, pralnie, susznie itd. itd.

OŚWIETLENIA OAZOWE.
Biuro i nieustająca wystawa Przyborów instalacyjnych krajowych i zagranicznych: S

Kraków, ulica Jabłonowskich Nr. 16. •
Nr. telefonu 385. |.-,g7 |«  .(o

K o s z t o r y s y  l io / .p fa t i i le .  ^

Dni ciągnienia 
te j grupy.

2 st, 
5 
I

15 
1 
I 
1

yoKina

tego

m aja

15
15
15

I lipoa 
[ I sie rpn ia
Ib „

1 w rz e śn ia  
1
5
2 listopada 

15
1,5 ..

J b

21 c ią g n ie ń
ro c z n ie .

Ogólną o-łówną wygrfiiią 
w jednym i-oku

okuło 1 2 0 0 ,0 0 0  k o ro n ,
p rzed staw ia  n astęp u jąca  polcc.enia 
godna grupa  losów z natyoUmii.- 
ito w em  prawem  do w ygranej 
po spłacen iu  pierw szej ra ty  u 

mnie -ur^ouat..

1 węg. hipoteczny upraw, do gry, 
1 3 %  los ziemski uprawniony do 

gry I. emisyi.
1 3 °/o los ziemski uprawniony do 

gry II. emisya,

Główne wygrane
w każdym roku.

Koron 70.000 Koron 40.000
100.00(1 Lirów 20.686

L?rów gi!.( ii u i Kol li 90.000
Koron !io. iii ni gO.IHSi

40.000 gil.(KIO
40.01 io 100.000

[Jrów  35.000 Lirów :j.r- ooo
Kor. 100.000 Koron 70.000

OODiio 10.000
70.000 90.000
30 ooo

1 austryacki los krzyza, 
1 węgierski los krzyża,1 los Bazyliki,1 węgierski los Jósziv.

Tę gnipę można otrzymać na 2 9  rat miesięczny! h po 10  k o ro n .
m r  Natychmiastowe wyłączne prawo gry po zapłaceniu pierwszej ra ty . Pierwszą ra tę  zaleca 
się wysłać przekazem pocztowym, dalsze sp ła ty  usku teczn ia  się przez pocztową kas,- oszczę­

dności, nie płacąc porta.

E D W A R D  U R B A N , Dom bankowy. B ern o ,
W ielki p l a c  Nr. 25, dom włabny. 

m r  Rzetelnych agentów przyjmuję wszędzie. Ceny niskie. Prowizya dobra. 1714 :: 10

|  Uznany za najlepszy środek do czyszczenia zębów.
gxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxxx>000000<xx)000000<xxł<x>000000o6ooo<;

Od roku 1868 jest w  nżyciu z najlepszym skutkiem

Bergera lecznicze MYDŁO SMOŁOWCOWE
wypróbowane na klinikach i przez wiem praktykujących lekarzy, nietylko w Austro-W ęgrzeeh, 
leez także w \icm ezeeh, Francyi, Kosyt, państwach bałkańskich, Szwajearyi itp., — przeciw 

c h o r o b o m  s k ó r n y m ,  szczególniej przeciw

w s z e l k i m  w y P z u t o m  s k ó n n y m .
Skutek  smołowcuwego m ydła  B ergera  jako h igienicznego środka do osunięcia  łup ieżu  z brody 
do czyszczenia i odw anian ia  skory je s t  również ogólnie uznany. — Bergera 
mydło s m o ł o w c o w e  zaw iera  40  procent s m o ł o w c a  drzewnego i w yróżnia się 
znacznie  od wszelkich innych m y d e ł  smołowcowych. - By się o c h r o n i ć  
przed f a ł s z o w a n i  a m i ,  należy żądać w yraźnie Bergera mydła smołowcowego 
i uw ażać n". '-aki ja k  obok znak ochronny.

W uporczywych cierpieniach skórnych zam iast m y d l ą  s m o ł o w c o w e ­
g o  używ a się sku teczn ie

B ergera m ydła smołowcowo - siarcząnego.
'Tako łagodniejsze mydło smołowcowo do usunięcia wszelkich N I E C Z Y S 1 0 Ś C I  CERY 

na wyrzuty skórne i na głowie u dzieci, tudzież jako niezrównane mydło do mycia i kąpieli 
dla codziennego użytku służy, zawierające 35 procent gliceryny i pachnące.

Bergera glicerynowe mydło amołcwcowe.
Cena kawałka każdego gatunku 35  centów, w raz z opisem użycia.
Z innych leczn czycn i kosmetycznych mydeł Bergera pole-a się następne, zasługujące 

na uwagę: MYDŁO BENZOOWE dla ^delikatnienia cery; MYDŁO BORAKSOWE przeciw wypry­
skom; MYDŁO KARBOLOWE do wygładzenia eery i biizn po ospie i jako mvdło odwaniajaac; 
BERGERA IGLIWIOWE MYDŁO DO KĄPIELI i IGLIWIOWE MYDŁO TOALETOWE; BĆRGERh  MYDŁO 
DLA MAŁYCH DZIECI. (Cena 25  centów).

B e r g e r a  m y d ł o  p e t r o s u l f o l o w e
przeciw czerwoności twarzy, siności nosa, wyrzutom i swędzenia skóry; — MYDŁO PRZECIW  
PIEGOM, bardzo skuteczne; MYDŁO SIARKOWE przeciw trądzikom i nieczystości tw arzy; MYDŁO 
TANNINOWE przeciw poceniu nóg i wypadaniu włosów.

B e r g e r a  p a s t a  do  z ę b ó w  w  t u b k a c h ,
najlepszy środek czyszczenia zębów; Nr. 1 do zwykłych zębów, Nr. 2 dis palących. — ('cna 
30 centów. Względem wszystkich innych MYDEŁ 3ERGERA zwracamy uwagę na Bposób uży­
cia. Należy żądać zawsze mydeł Bergera, gdyż istn ieją liczne, a bezskuteczne naśladownictwa.

SKŁADY w Krakowie m ają pj). aptekarze: W. Kedyk, M. Proń, J. Lesikowski, F ortnnat 
D raleuski, H. Heller. Rn onherg, K onstanty W iszniewski, Cr. Otowski, Mikncki, K. Jahr; 
w Wieliczce B. Miczyński; w Bochni M. (ła ity ; w Tarnowie J. Sokalski, H. Franenglas, Niesie- 
łowski; w Rzeszowie A. K arpiński; w Nowym Sączu R. Jakubowski, W. Filipek; w Starym  
Sączu Fiałkowski; w Chrzanowie F. Włocki; w Oświęcimie A. Polaczek; w Żywcu D. Matula 
L. Draft'; w Sędziszowie J. Jaśkiewicz; w Jaśle R. Falch; w Wadowicacn J . Maeudziński; da­
lej we wszystkich aptekach galicyjskich. 721 19 24



^Niedziela, 1 fi W rześnia 1900. N O W A  R E F O R M A . Nr. 211.

NAJLEPSZE HYCtIENICZNE

Towary Gumowe
do celów san ita rn y ch

polecają 133 123 0

H e i m  i  S p ó ł k a .
w Krakowie, Rynek 37, linia A-B.
denniki darmo. — W ysyłka dyskretnie. 

' iY Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y Y \

Kursa wyższe
ćllsi. kob ie t

i i .  A. Baranieckiego,
utrzymywane kosztem gminy Krakowa. 
Budżet 23.<mmi koron. Osobny gmach 
W budowie. — Na wydziale literackim 
i przyrodniczym kurs dwuletni ua po- 
żiomie uniwersyteckim. Wydział arty­
styczny pod kierunkiem p. Jacka Mnl- 
czeicskiego. Rok szkolny od 15go paź­
dziernika do końca czerwca. — Infor- 
ńiacyę oraz plany nauk przez sekre­
tarkę kursów H. Tomuazeic.Ja w Kra­
kowie, ni. K a r m e l i c k a  L. 3fi, II. p.

Iiyrektor:
1446 5 6 J ó z e f  l io s ta f i ń s k i .

Do f i l i i

Ws

dla kształcenia udająca 
się panienka, znajdzie 

opiekę i utrzymanie u polskiej katoli­
ckiej inteligentnej rodziny. — A dres: 
E. s. II., Fugbachgasse 10, Thiir 18

1767 2 2

rS^  Q L A N ( J ^  9

l n Iowa nmi iam«n i*
n y - m s  Aprobowana .■ przez r u n  

Akademią medyczną 
kw Paryżu, adoptowane 
Iprzez Formularz offl-
clalny (rancuzkl, zank- _____
donowaiie przez radr* t u i  A

X  Medyczną w PeteriDurgc £
^  Fo*ladające równocześnie w lu n o jc i Jodu 
V 1 żelaza, pigułki te tkuWuj ą w-iącznit we 

TrZzyz Juch rodzaj ich  chorób, które w yw o- 
hĄe zarodek skrofuliczny (puchany, sątka- 

I m «*aa< o \t>, numery, etc.) ik b o ic i, prze­
ciw którym, zw ykłe zelazo jei» zupełnie 

I bez»kutęcznem; w  C hlorozłe (buafczce),
I wL.UoOrrbÓÓ (białych upłtwach) w km #
) npi rhże tza tr tym tn ie  zupełne lub cząicżo 
> we regularności). w  Suchotach w  S y fllii A  
* organ iczn ej etc.. Ostatecznie podają one J  

9 lekarzom irodek terapeutyczny, n id z w y -0  
0  wZkj silny, do podiywiania organ.z zoo i do 0  

wzmacniania konstytucyi limfatycznych, a  
9  słabych lub osłabionych 2
9  N .B . — Jod nieczystego Inb zepsutego W  
0  ecie i ,  jest lekarstwem niepewnem , roz 0  
0  drzainiającem. Jako dowód czystości 1 0  
Z  autentycznofci prawdziwych P ig u łek  a  
9  B lancarda, żądać należy, naszą piecząć na 7  
0  srebrze i podpis nasz n i- S  
0  niniejszy położony u spo ■ f  j / 0
0  dn zielonej etyk iet-   0
A  V -----r,
J  Aptekarz w Paryżu, nu* bonafartz. 4C 0  « wraTazaoać aią FAŁazanaTw. . .V

10 24 O

Ogłoszenie.
W masach konkursowych firmy Matz-

nf;r A .fosolsthal, ora/ Pinkasa .Tosefs- 
thąla i Scheindli Josefstlialowpj, lite 
/ostały dptąd ściągnięte wierzytelności 
w tączncj kwocie 13.881 złr. 48 cent. 
c?rU 27.762 koron 9fi halerzy

Nft podstawie uchwały ogółu wierzy- 
wieli tych ipas 7, dnia 30 maja 1900 r. 
uozpisuję niniejszem ryc zakuwa sprze­
daż licytacyjną powyższych wierzy tel- 
ńości w drodze ofert pisemnych, do rąk 
podpisanego zarządcy, aż po dzień iłu 
Wrześnią ifiiH) r, włącznie złożyć się 
mających, Za należuość i ściągalność 
sprzedać się mających pretensyi Zarząd 
powyższych mas konkursów, nie przyj­
muje żadnej odpowiedzialności. Szcze­
gółowy wykaz pretensyj oraz odnoszące 
kię do nicli dokumentu i księgi przeglą­
dać można w kancelaryi podpisanego 
zarządcy mas konkursowych. 1790 2 2 

Kraków, dnia 12 września 19(tl) r. 
/> .• M ic h a ł K on ,  adwokat w Krakowie, 

ul. św. Jana Nr. I.

<XXXXXXXXX^XXX^*.X ^^^A^XXXXXXXXXXXXXX
M A G A Z Y N  F U T E Rm r A .  J A C H iM S E I E G O  ~ S H

te  J C r a k o w ic  / » * - / /  u l .  (1 r u d z k i e j  JVr. 1 4  i  K i  
(założony w roku 1825),

poleca w wielkim wyborze JBtowe futra męskie i damskie najświeższych 
fasonów, rotundy, garnitury, czapki, kołpaki, zarękawki do polowania itd. 
I’racownia przyjmuje zamówienia, oraz wszelkie reperacje i uskutecznia 

je punktualnie po cenach umiarkowanych. 1738 3 10 
Xa składzie utrzym uje materyały na wierzchy męskie) damskie z pierw­

szych fabryk francuskich, angielskich i krajowych.
Przyjmuje fu tra  pod gwarancyą do przechowania przez lato.

: XX>0 <X ^X X ^X X X X X X 'SX X

prje Ł

•  H erbata z Brodów ! •

9  Herbata z Brodów!

Od dawien dawna ze swej dobruci i zapachu znaną prawdziwą

HERBATĘ ROSYJSKĄ
zbioru majowego, poleca handel

W. Adamowicza
21 w  Brodach na pograniczu rosyjskiem. 87 0

1 funt ,,Fam ilijnej“ bardzo dobrej . . . . . .  złr. 1.40
1 fun t „Melang? de Moskau" w bryg. opak. najlepszej 2.50 
1 funt Imperial" cesarskiej, w oryginalncm opakowaniu 3.50 
1 funt ” 0krunnów“ z najlepszych herbat kwiatowych . 1 2 0  
Znakomitej Kawy„Ceylon“ franco5 kilo, każdej stacyi pocz. 9 —

K. ZIELIŃSKI

Grafofony orygin. amerykańskie

t — — — — • • • • • • • • • • O —  — — — — |

  OPTYK i MECHANIK, |
. Kraków 39, A-B, |

p o l e c a  swój obficie zaopatrzony {  
magazyn wyrobów o p t y c z n y c h  •  

i m e c h a n i c z n y c h .  #
Wykonuje wszelkie urządzenia g  
dzwonków elekłr. i telefonów. Z

Ut r z y muj e  w znacznym wyborze •  
sztuczne oczy ludzkie. Z

Jjolumbia" od 80 k or.; wałki |
do wszelkich system ów ograne kor. 2 -50, nieograne kor. ITiO. g

| 0 T  Wszelkie zamówienia okularów lub binokli z szkłami kombinowanemi bez 2 
wzgledn na barw ę, podług ordynacyi lekarskiej , wykonuje w przeciągu -4  godzin, •  
w nagłych razach i wcześniej, wo własnej szlifiem i optycznej, urządzonej z popędem g
motorowym podług systemn metrycznego.  #

I H l t  • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • • •

Bursztynowa glazura do podłóg 
XX MOMENTOWA GLAZURA DO PODŁOG XX 

Marxa emalia biała i kolorowa
dająca barwę i połysk za jednem pociągnięciem,

fabryki lakierów L U D W I K A  MARXA w Wiedniu, w Moguncyi i Petersburgu.
Prędko scbnątTe, ■ trwałe zapuszczenie, którego dokonać może każdy, dobre na podłogi, 

sprzęty kuchenne i na przedmioty domowego aospodarstwa każdego rodzaju z artjewm-piachy 
lub żelaza. Wyborne, myć się dające pociągnięcie ścia.i w płókarniach i kuchniach. /„9 18 Ik

Składy w Krakowie: Fr. Lenert. Reim i Sp„ Szarski i Syn, R. Drobner.

<H
999
9996

C e s . k r ó l .  u p i z y w .

Fabryki Szklą taflowego i Luster
KDPFER&GUSER

T ą r j i o  w - D v y  o r z e c , 185 83 96

Specyalista gorsetów  
Z P R A G I

Herman Piesen
Kraków, ni. Grodzka L, 4,

>»

^ T3 O
V  >.
■3 1 "S
1̂ o  1  o

II

II

II
poleca Nowości każdego rodzaju 

damskich i dziecięcych

Gorsetów.
Gorsety do prostego trzymania się 
jakoteż higieniczne do wyrówna­
nia nierówno zbudowanych 

osób.
Zamówienia z prowincyi odsyłam od­

wrotną pocztą. ’ 1724 7 jo

(!) r  1 Publiczności potrzel/iijącoj szkła do okien i zwierciadeł, 
(j) polecamy s w ą  W y r * c b y ,  które pod względem jakości
I
99
Y
o

s w ^  W y j p o b y ,
nie ustępują czeskim i belgijskim.

C **x \y  b a p d z o  n i s k i e .
Główne m a d y : w Krakowie, m, o ^ tia  L, 38; w Lwowie, n i Szpitalna L. 4.

999$99999
(>9
( >
o

w  v7v>Ń7

Prawdziwe tylko wtedy,
jeżeli na etykiecie każdego pudełka wydrukowany jest orzeł i firma A. Moll.

Trwały i pewny skutek tych proszków w. najuporczywszych cierpieniach 
żołądka i trzewiow brzusznyfch ^ z a c i  żołądka, zaflegmieniu, z g a d z e  i chro- 
mcznem zaparciu stolca, w ( h i pu mach wątroby, zastoiach rw ie i hemeroi- 
dach, W najrozmaitszy.il chorobach kobiecych, zapewnił od wielu lat tym pro­
szkom obszerne wzięcie.

H Z  Fałszywe wyroby będą sądownie ścigane, -----
Cena. zapieczętowanego î̂ yginal. 

neg o pudełka 2  konony

Wódka francuska i sól Molla
P r a w d z i w e  t u l k n  wt,'(1>' każi a i f i  01'aUzo,lil jest zna-n  d W U L l W O  l y i K U  kiem ochronnym A .^M O I.1, i zamkniętą plomb'

ołowianą „A . M O L L  ‘.
Wódka, francuska i sól Molla jest najlepiej znanym środkiem lu­

dowym, szczególnie jako środek uśmierzający do wcierania przeciw rwaniu 
w członkach i innym przypadkom powstałym skutkiem zaziębienią, działa wzma­
cniająco na mięśnie i nerwy.

Cena oryginalnej plombowanej flaszki I kor. 80 gr.
Główny skład wysyłek u A. MOLL, c. k. dostawcy nadwornego,

Wiedeń, Tuchlaube

Uprasza się P. T. Publiczność wyraźnie żądać wyrobów MOLLA i tylko to 
przyjmować, które opatrzone są moim znakiem ochronnym i podpisem

Składy utrzym ują w K rakow ie aptekarze: W. Redyk, Konst. Wiszniewski, w handlu 
Szarskiego i Syna, Romana Drobnera. I 35 y

Dra FR Y D E R Y K A  LENGIELA 17 ss o 

Btalsam brzozo w y
Już sam sok roślinny, płynący z brzozy, jeżeli na pniu prze­

dziurawiono kor.e, znany jes t od niepamiętnych czasów, jako naj­
znakomitszy środek p iękności; jeżeli się jednak ten sok wedie 
przepisu wynalazcy przyrządzi w drodze* chemicznej jako balsam, 
w takim  rązie dopiero nabiera prawie cudownej siły.

Jeżeli wieczorem posmarnjemy tw arz lnl inne miejsce skóry 
tym balsamom, to już nazajutrz rano odpadają praw ie nie- 
znaozne łupieże ze skóry, która staje się przezto lśn ia- 
00 b ia łą  i delikatną.

Ralsam ten wygładza na tw arzy zmarszczki i blizny pow­
stało z ospy i nadaje tw arzy młodocianą barwę, a cerze białość’ 
delikatność i świeżość;, usuwa w najkrótszym czasie piegi, plamy 

wą_trobiane; blizny, czerwoność nosa, stłuszczonie i wszelkie inne nieczystości cery. (Jena 
słoika z opisem nżycia 1 złr. 50 ct. Dra Ł en giela  m y dr o benzoesow e, nałagodniej- 
sze i najodpowiedniejsze mydło J la  skóry', nmyślnie przyrządzone po 60 ct.

Uo nabyci i w każdej większej aptece, mianor icie: we Lwowie u Z Ruckera; 
w Krakowię u W iktora R edyka; w Czerniowcach r Golichowskiego nast. Mali I  apt 
Schmi :J t Śf. Fontin, droguerya; w Tarnopolu u M a r ia n a  Krzyżanowskiego; w Tarnowie  
nM, Adlera, J. Mokotowskiego; w Bielsku u Alfr. R lum enthala i  w drogueryi A. Ilaas.

N o w o ś c i
do nabycia we wszystkich księgarniach.

f f  © ałow le w tslęgaml c. CBlieiliiiera i  Sp.
Bałucki M . Pamiętnik Munia. Koron 3 20.
Berger H. Łatw a metoda gruntownego nauczenia się w krótkim czasie ję­

zyka niemieckiego, z pomocą lub bez pomony n auczyciela  (z uw zględn ie­
niem badań języka). Kurs wyższy uzupełn iający z kluczem . Koron A4U  
w oprawie kor. 5 20. ’

Chodźko Ignacy. Pamiętniki kwestarza z dwunastoma rycinami E M An- 
driollego, wydanie drugie, formatu 8vo, w ozdobnej oprawie kor. 10‘4 0

Dębicki M Wł. ks. Przyszłość Chin, z licznemi ilustracyami. Kor. 2 '40
Gruszecki A. Krety, powieść współczesna, wydanie drugie. 4 kor.

„ Nowy obywatel, z ilustracyami K. Uórskiego. Koron 2 6 U
w ozdobnej opi-awic kor. 3'40 . ’

Herget A. Uprawa warzyw. Kor. 160 .
K a c z k o w s k i  Z . Wybór pism, 10 tomów. 13 kor., w oprawie 18 kor.
Kamocki K. Nasze odrodzenie. 1 kor.
Kutrzeba J. W. dr. Myślenice, notatki do historyi Myślenic. Kor. 2'40.
Marion. Miraże, powieść. 4  kor
Święci Pańscy, tom IV. Św. Ignacy Lojola przez prof. I I ,  J o l i / .  Kor. 2 60.
Szalay S. Jak fotografować. 9 0  hal.
Tetmajer K„ Otchłań, fantazya psychologiczna. .Koron 2’60„ w ozdobnej 

oprawie kor. 3'60.
„ Poezye, serya IV. Kor. 2 60, w ozdobnej oprawie kor 3'60.

Wiązanka z dziejów Polski, spuścizna po ś. p. S t .  J a c h o w i c z u , ozdobiona 
portretami królów, z rysunków A. Lessera. Kor. 2 '6 0 , w oprawie kai- 
tonowej kor. 3'20, w ozdobnej płóciennej oprawie kor. 3 '60 .

W itkiewicz St. Juliusz Kossak. 2 fiu rysunków w tekście, 8 światłodruków 
fi fascymilij kolorowych z akwarel. Portrety podług L. Wyczółkowskiego 
i S. Witkiewicza, W ozdobnej oprawie iu 4o 26 kor., wydanie wytworne 
w większym formacie 48 kor.

W ójcicka Z . Dyletanci, studyum sceniczne w 4ch aktach. 2 kor.
Zaleski St. Opowiadania z dziejów Uniwersytetu Jagiellońskiego. 1 kor.
Zamorski J. Za zasłoną przyszłości. Idea postępowa wieku. 80 hal.
Zdziechuwski M. Szkice literackie I. Kor. b-20. 1727 2 4

O O O O O O O O O O O ł i
Najtańszem źródłem dla Amatorów jest

K L K I N  B E R G A
Magazyn aparatów fotograficznych

¥  M o w ie ,  hotel „pod Różą."
i bt-/łańcuehowe

OTWARCIE

iit
w Krakowie, ul. Gołębia Nr. 14,

zostającej pod kierunkiem T M  Certo­
lcież, nastąpi, jak zwykle, dnia 1 paź- 
dzierntka. Wpisy przyjmuje p. / Cnt- 
yzccbi jirzy ul. FPipa Nr. 3, codziennie 
od godz. luej do 12ej rano. 1777 2 3

ZatiaS artyslyczno-fotografiezny
Edw. Pierzchalsdegu,

K r a k ó w ,  uh S l a w k o w u k a  27,
wykonuje najlepiej zdjęcia grup, towa­
rzystw, -cechów i t. d., najnowszjTn do­
tychczas wynalezionym aparatem  mo­
mentalnym. — Podejmuje się również 
reprodukcji z obrazów , rzeźb , gipsn 
i innych kruszców. — W ykonnje najle­
piej platynotypie. jak również fotografie 

kolorowane w rozmaitych odmianach 
Z a m ó w i e n i a  na prowincyę uskutecznia 

natychmiast. 1596 7 25

PIWO
z czeskiego akc. browaru w Mor. Ostrawie: 

I I  i łaszek królewskiego za złr 1*20
*1 .. marni wego . . . .  __

oraz z krajowego browaru w Skawinie:
11 flaszek eksportowego . . .  za złr. l - __
12  m arcow ego..............................  i - _
I I  p o r t e r u .................................. „ i - _

poleca B eprezentaoya i Skład

Henryka Fnglewicza
w Krakowie, ul. Floryańska 33, telefon 32.

Sprzedaż starych win, wódek i kuracyjnego  
koniaku bardzo korzystnie.

rt Sprzedaje również r o w e r y  , ,
0  „ N o p i c u m “  po cenach niebywale niskich. 122419

• o o o c x x x >

25 odznaczeń, dyplomów honorowych, złotych i srf prnych medali.

30

oraz ponczowych 
esencyj

Fabryka przednich
likierów ^

L . L i c h t w i t z  ćz Gle
ces. i  k r o i. n< u/:roru i d ostu icc j/,

O p a w a  (Slązk austryacki), filia w Bordeaux,
poleeają: alasz km inkówkę, Eckau 0 0 , Chartreuse, Monchliqueur, Anisette. Cacao 
b la Vamlh“- Guraęao. Curaęau trip le sec, Mocca, Pepperm.nt, Sherry. Brandy. Vanille,

jarzęb iak  i t. d.
O D i r o Ć Ó  f  ^^mur H han (likier nwocowr, żołądek 

* wzmacniający) . Chlnois iH ple Seo. 
P ąoi Bordeaux, rosyjaki (arak) krem pąozow y, paoz ananasow y i t d. 
\ajprzedniejszj slązki sok z udtręznio górsk ich , franć. grenadyna. 1’rzywóz 

tranc. koniaków , rumn Jam aika, W h isk y  i t. d.
Dostać można w lepszych handlach  korzennych i łakoci. 1718 2 5

Bardzo w ielka ilość 
osób polepszyła swoje zdrowie 

takowe utrzym uje przez u iyw anie

'p ig u ł e k  p r z e c z y s z c z a j ą c y c h '

D CAUVIN’A
/  Środek popularny od dłuższego czasu, ekono- , 
/miczny, łatwy do użycia. Czyszcząc ' rew, daje się , 

tasować prawie we wszystkich chorobach chro­
niczna ch jauoto . liszaje, rcuirmtyzmy, przestarzałe ’ 
katary dreszcze, zatkania, zanik pokarmu u kobiet, 1 
gruczoły, osłabienie nerwów, brak apetytu, w 

1 wszelkich zapaleniach, mdłościacn, anemii, złem 
L trawieniu i powolnem funkeyonowaniu żołądka A

Werner & Pfleiderer,
v\'ledeń, XVI., Odoakergzisse 35.

i r

Berlin. — C&nnstatt 
M oskwa.

Saginaw  U .  S. A. -
j j11 maszyny do gniece­

nia i miuszama

— P aryż.
1390 3 10 

London.

n i w ersa l14 
PAROWY PIEC PIEKARSKI.

( (iłkuicit, urządzenie do 
chleba, biszkoptów, chemicznych

ciastek, | i farmaceutycznych 
kiełbas, konserw. wytworów.

Wspaniałe lam. i męsKiu pierścienie.
Prawdz I ł  kar złoto r.a srebize platerow ane 
każda sztuka przez c, k. urząd cechowana, zi 

trwałoś, 5-letifie poręczenie.

Nr 175 z podobizną 
brylanta złr. 1-75 .

P I  G U Ł K I  Oj1 U V I N  aą do nabycia we 
w n y ifo d i w iiknyćh  aptekach świata, 

w 1 A B Y Ż U  : 3
f / uuboury SairU-Denit, 147

12 21 0

Najwyłtzf ooznaczenia.
10 złotych padali.

ZYGMUNT FLUSS
pierwszorzędny zakład 

, parowej farbiarni,
chomiczna 
P R A L N I A

'ÓTblorow i matery] wszel- 
kiegi rodzaju.

Fabryka: Berno Zóile381
Telefcn 213 & S76.

>-■ CD

c8 ^
l A f ln o n o  ■Film" w  K rakowie ty lk o  przy ul. św . K rzyża pod L. 7, 
Vv I d S ) lic  I IIIC» we L w ow ie ty lko  przy ul. Sykstusk lej pod L. 26.

Zamówienia z Drowincyi wykonuje się skrupulatnie. Ib”3 2 10
Wobec nadużyć proszę dokładnie uważać na mój adres.

142 z podobizną 
brylanta złr. 1-75 .

Nr 22 pierśi ien alians 
z szafirem i imitowan. 
brylaniem  złr. 1-90.

Nr 117 z im itac ją  
tu rkusa złr. l-TBi

Nt 191 z podobizną Xr 18 z im ito t
b ty la n td  z łr 2*40. a m e ty st, z łr 2
N.aśiadowanc b ry lan ty  tych  p ie rś d e n i m aja w 
niały  k sz ta łt i og,eu, i n aw et zn aw c" nie n

1 I ,Z: i r " l - 2:  ^ V' dt VV 'h Obrączki sh po eh 120 Skraw ek p ap ie ru  na  m ia,
1)0 n a ,|ycia ty lko  u firm *

A l f r e d  F I S C H E I
w Wiedniu, I., Adlergasse 10.

M j s j ł k a  za  zaliczką. — Za niestosowne z’ 
p ieniędzy. 1752 i

■ ita lo g  za darmo i opłatnie

Los flamy Boliwia
delikatna, biała, rumiana cera, 
jakoteż twarz bez piegowi nie­
czystości skór., a więc używać

Bergma*in’a
mydła liliowego

wyrobu Bergmari/a i Spółki 
w Dreźnie i Teischen n L.

(Znak och-onnj : „Dwaj górnicy").
Po 4u ct. za ko wałek m«ją

pa  składzie: 981 21 40
w KRAhOW IŁ 1’roń, aptekarz 

„ W. Redyk,
n 1 .W iszniew ski,,
„ F. h jl le r , B
o I ■ 'iralew ski,

I-. Rosenberg, 
i, K. Jahr,
ii J. Hanak, drogner.
u Anast. Froncz, n
” F. 7 ipoth i ^
■i J. iśniewski,
u J. Reim i Spółka,
i- Roman Drobner,
i- St. Rożnowski,
n Rud. Herliczka;

w BOCHNI Jan Michnik; 
w N. SĄCZU: R. Jaknbowski apt.7<-

St. Pawłowski apt.; 
w PODGÓRZU: I,. W S. Żarski apt.; 
w RZESZOW IE: A. Karpiński, apt.;



Nr. 211. N O W A  n  E  F  Ó R  M A. Niedziela, 10 W rześnia (1_900.

Poleca
się „HOTEL VICTORIA“ L w o w i e ,  u l .  M e t m a ń s k a

(tuż p rzy  stacyi kolai elektrycznej), 1806 i 10

z konfortem urządzony. Pokoje ori TO ct. począwszy

Zginął wyźeł maści rieinno-brązowej, 
z rewą nogą i piersią 

b ia łą ^ z  marką Nr. 772. Znalazca zechce się 
zgłosić do właściciela przy fal. Stachowskiego 
pod Nr. 101 w K rakow ie, gdzie otrzyma wy­
nagrodzenie. 1812

K T O  chciałby założyć w Krakowie

Bazar cukrów i ciast,
może liczyć na poparcie, ewentualnie 
finansową pomoc. - - Zgłoszenia pise­
mnie pod H. V. 1811 przyjmuje Admi- 
nistracya ,.Nowej Reformy.11 is n  i a

PRAKTYKANTA
h a n d lo w e g o

przyjemnej powierzchowności — z ukończoną 
drugą, albo trzecią klasą gim nazyalną. lub 
realną przyjmie razaz 1810 1 :i

Handel Antoniego Hawełki
ces. kró l. D o s t a w c y  D w o r u  

w K ra k o w ie .

•)

do wszelakich celów 1709 1 12 •
O
Ś . )
(■ po cenach konkurencyjnych o
€• dostarcza l a k r y k a  |

| Karola Wałkowińskiego §
c- w K rakowie g

 ̂przy ul. Pędziohów pod L. 11.

Winogrona stołowe „trawy!
5 klg. najsłodszych winogron . . koron 320  

30 .. „ . . - 14-
opłatnie za zaliczką wysyła 1818 1 fi

OloTannl Sp&nghero w  Iryeóoie.

N a r l i n 7 v n i p r  P ° i a k > katolikI l d U l l l ^ y i l l C I  , wdowiec bezdzie­
tny, lat 40, z roczną stałą pensyą kor. 
1 < 1.000, żyjąc na obczyźnie — w  Pradze 
czeskiej — poszukuje na tej drodze to­
w arzyski życia, Poiki.

Łaskawe Panie, do wieku lat 27, uj­
mującej powierzchowności, z domu do­
brego, gospodarne, posiadające stosowne 
wykształcenie, z posagiem stosownym 
do powyższych warunków, zechcą bliż­
sze informacye wraz z fotografią z roku 
bieżącego przesłać pod 1814 do Admi- 
nistraoyi „Nowej Reformy," 1814

Dyskrecya rzecz naturalna.

K1U0RRA

i°0O-krotnie wypróbowana i św ietnie oceniona 
jako najlepsze oraz najtańsze pożywienie dla 
dzieci. Tworzy mięśnie, krew i kości. Zmie­
szana z krowiem m lekiem , zastępuje zupełnie 
pokarm matki Ochrona przeciw wrogiej bie­
gunce u małych dzieci. Uważać na znak 
„Knorr.“ — Można jej d o s t a ć  w s z ę d z i e .

1760 1 3

Uczeń
znajdzie umieszczenie

w cukierni Lwowskie i
JANA MICHALIKA

w Krakowie, ul. Floryańska 45.

Winogrona kuracyjne 
i deserowe

w najszlachetniejszych gatunkach, wy­
syła na zamówienie pocztą w 5cio kilo­
wych koszykach, po 3 korony 60 hal 
(wraz z koszykiem) za zaliczką 

& zczep»now ski Z j g m iin t.
dom eksportowy, 1706 8 18 

Budapeszt, VIII. Nap utcza 13. 
Korespondencya po polsku.

!! W ażne dla rolników !!
Pierwszy skład maszyn rolniczych

Z FABRYKI

F. T ich terlegp» P iw ie jo iie ,
poleca ulubione swoje wyroby na sezon: 

O rŁbiarki, K osiarki, Ż niw iarki, Plcwniki 
P łu g i, Oborywacze, Młocamie, Kieraty, Lo- 
k m c  de, Młoc&rnye parowe, Motory, Brony, 
Młynki lo czyt .czenia zbóż. Tryezy, Walce. 

Sieczkarnie itp.
G ł ó w n e  z a s t ę p s t w o ;

Franciszek Albin w Podgórzu,
koło kościoła. 1H51 7 10

Pasy i Gurty do maszyn
N ity, Śruby i Rzem yki do 

spajania pasów.
Węże gumowe  p a rc i a n e  

i sp i ra lne ,
L atark i stajenne i ręczne,

Wiaderka do gaszenia ognia.
— —"łh '2—  »v i,

Sinny kamień (witryol miedzi) 
do bajcowania pszenicy,

Cebula morska i inne trucizny 
na myszy polne i domowe.

 - o ----------
Szczotki i Zgrzebła do koni, 

Smarowidło na kopyta, 
Mydło do siodeł,

P łyn  resty tucyjny .. K w izdy", 
Wó d k a f r  a 11 c u s k  a.

RŁASZCZE GUMOWE
P łachty nieprzemakah

Pantofelki
domowe & ?  «

- »• £  *(5 O d  tf °  -
% £  ts, © A  £  +

% %  *  %  *  
o .  S  X. o  £
&  SA «* <  © .FARBY

olejne i 
akwarelowe,
K a s e t k i  
z farbam i kompletne 
PRZYRZĄDY do malowań 
olejnych , akw arelow ych, 
na te ra k o c ie , porcelanie, 
aksamicie i do nap'ryskiwania.

*  %■ 
&  o  

s

Kraków,
K ynelc  \ r . » ?  

l in ia  A-B,
polecają

DO

najtańszych 
cenach:

I t A I O S / l  r o s y j s k i e  
^  i a m e r y k a ń s k i e

jO Podeszwy wkładkowe™ do bucików
O  O 0 \  PODESZWY

^  n  8  Ay Arf
■'J? O  \  fi? ^

gumowe

, t f « 6 . g 4 g § * l

j ? £ - £  1

LAKIERY
k r e m y

i PA S T Y  do
& i  O  O

/ & y  . A .
& tV /  odświeżania kolo-

O * <■£ s  r0WVch bucik®w 
^  £  X  ARTYKUŁY gumowe 

chirurgiczne ARTYKUŁY 
hygieniczne —  PRZYRZĄDY 

lekarskie PAPIER klosetowy.

Oliwę kaukaską
do maszyn rolniczych 

Nr. O po . . . kor. (541—
Nr. 1 po . . . kor. 5(1*—
Nr. 3 po . . . kor. 4 8 ‘ —
Nr. 4 po . . . kor. 4 4 .—

Oliwę amerykańską
po kor. (14- — za 100 kg  loco 

Kraków.
Oliwę leccerską do maszyn,

Oliwę rzepakową.
-O--------

Smarowidło nieprzemakalne 
na obuwie,

Smarowidło ho osi h e m i e .
 -o ----------

SM A RO W ID ŁO  i L A K IE R Y  
d o  u p r z ę ż y .  1659 s o

SA K XS-A X .-SA K ZS, JA H  IH 2T A T W IC Z .
- Sklepy w łasne: we LWOWIE, KRAKOWIE, PRZEMYŚLU, CZERNIOW-

zn&komite płuk«uie ust, zębom nadaje białość, usuwa ból, pruebnienie CACH — oraz we w szystkich  pierw szorzędnych a p te k a c h , drogueryach, 
zębów i zapobiega wszelkim chorobom dziąseł. Cena zł R 2 0  36 42 o sk lepach  i zak ładach  fryzyerskich.

W olny, Sul iia. Kaiugurii,V< 
Barchany. F lanrh .

Płótna, Bieliznę gotową.
Artykuły trykotową, Chu-tui  

Nzalr i t. <1.
są do nabycia, w wielkim wyborze, w taniin 
sklepie chrześcijańs^ .u i „pod Kościnszk?“ 
przy nllcy M ikołajskiej Nr. 1 w Krakowie - 
po cenach bardzo nisk ich . 1765 7 70.

Kraków, ul. Gołębia 5, I. piętro.

8-Hjs. nrywatna żeńska
Łucyi Źeleszkiewicz

rozpocznie naukę dnia 1<) wrześnią] 
wpis otw arty. 1701 s 3

Rok założenia 1882 w Krakowie.

Skład futer
pod firmą

przeniesiony został 
n a  u l .  G r o d z k ą  1.. 3 5  (obok handlu p. i. 

3. Kosza).
Dziękując za doryelmzasowe-względy polecam 
się nadal łaskawej pamięci Szun. PulilicznoSei. 

1754 3 12 A utoni K rólikow ski.

W. Stachowicz
KRAWIEC

C Y WI LN Y I WOJSKOWY
f  Krakowie, wnuk ił. L. 30,

poleca bogato zaopatrzony skład wszelkiego 
rodzaju *to9 i 10

U N IF O R M Ó W
jakoteż w  s / e i k i t  a r l y k u ł y  

dla c. k. oficerów, urzędników wojskowych 
i cywilnych

Ceny umiarkowane.

Obwieszczenie.
C. k, D yrekcya kolei państwowych w Krakowie zamierza Sprze­

dać względnie oddać do zdemolowania bndynek muro­
w any jednopiętrowy na stacyi kolei w  Tarnowie (budynek 
dawnej stacyi wodnej) w ilrodze ofert pisemnych.

Wszelki m ateryai z rozebrania tego budynku uzyskany przechodzi 
na własność pi zedsiębiorcy 7 musi być z g runtu  kolejowego usunięty. 
Bliższe warunki są wymienione w formularzu oferty, k tóry od dnia 1S 
września począwszy otrzym ać można w -ct k. Dyrekcyi kolei (oddział UJ:.) 
lub w c. k. sekcyi konserwaoyi kolei Tarnów I.

Oferty spisane dokładnie według fo rm ularza , ostem plow ane, zapie­
czętowane i opatrzone na kopercie napisem: „Offerte auf A btragung
des Wolingebiiiides in T arnów J —  należy nadesłać najdalej do dnia 
5go października b. r., do godz. 12ej w południe, do c. k. 
D yrekcyi kolei państwowych w Krakowie. Przed -doręczeniem oferty 
należy złożyć w kasie Dyrekcyi kolei w Krakowie kwotę 300 koron, 
jako wady urn. Ze względu na przepisy budowniczo-policyjne muszą być 
oferenci albo sami koncesyonowani do podejmowania robót budowlanych, 
albo też wykonać te roboty pod kierunkiem  koncesyonowanych budowni­
czych lub innych tego rodzaju fachowców.

Kworę oferowaną należy złożyć w całości zaraz po uwiadomieniu 
o przyjęciu oferty, a to w c. k. sekcyi konserwacyi kolei Tarnów I., 
lub w kasie dyrekcyjnej kolei państwowej w Krakowie. mi7 i 3

Kraków, dnia 10 września 1900 r.

C. k. Dyrekcya kolei państwowych w Krakowie.
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l i n o l e u m
(OSOBLIWY HANDEL) 

w  k o l o r a e h  n a  w s k p ó ś  p r z e c h o d z ą c y c h
w yrob y kra jowe 1 zagran iozn e; 

najtrw alsze pokrycie podłogi do całych przestrzeni, także jako chodniki, podkładki prSted
umywalnie . jako w ielkie dywany.

F. C. COLLMANJTa Naonfoiher A. B U C H Ł E , W IEDEŃ.
I . ,  K o l o w r - a t r l n g  3 .  isi3 i 12

Christoph’a lakier]
bezwonny, schnie*natychmiast. Przesyłka pocztowa złr. 5-90. |

W  K rakow ie: Szaraki i Syn. R ynek g ł. L. 6. |
W Jaworznie: T. Dendera, w Tarnow ie: W. Brach, w B ia ły : E. K ruppa,l

w Żywcu: J. Danko, w Mielcu: S. Brandmann. 745 18 2 5 j

Zawiadomienie.
-----------------------• — • — o-----------------------

Niniojszorn znwRuhmiRun Szan. Publiczność i smakoszów piwn. iź 
z dniem (> września b. r. o tw a rty m  z o s ta ł w  K ra k o w ie  przy  
u l .  » w #  J a f i t a *  N r .  1 8 ,

Główny skład piwa
ze słynnego browaru Hanacko-rolniczego związkowego w  Zakbnic.ieb (na 
Morawaeli). Piwo to kilkakrotnie odznaczone medalami na wystnwarb 
powszeelinyok i przez powagi lekarskie uznane.
M T  Jest do nabycia we wszystkich lepszych handlach w Krakowie.

Polecam je Szan. Pubbczności celem jirzekonania się o ;ogo dobroci, 
gdyż do dniu dzisiejszego tak dobrego piwa nie było w Krakowie. ,*( , r

Józef Zibytniewski,
wyłączny reprezentant na W. Ks. Krakowskie.

To nie krętarstwo! SumAsty wąs! Apteka w Leżajsku
Kto nie posiada jeszcze tej najpiękniejszej ozdoby każdego męż­
czyzny, niech użyje mogo słynnego w święcie środka na porost 
brody M T  . . K o im u e l in  zwanego. Skutek w kilku tygodniach 
poręczony. Gena słoika siły I .  3 korony, siły I I  4 l/„ korony, 
w razio liiepomy-ślnyin sił}- [II. 7 koron. Wysyłka za zaliczką. 
Opłata pocztowa 80 halerzy. Nie jestto żaune krętactw o , jak  
tego dowodzi następujące pismo z uznaniem. Niejaki p. Gra uhel, 

przed użyciem. Po użyciu. Liberzec, pisze dnia 26 sierpnia 1900 r.: .Jestem w tern przyje- 
mnem położeniu, że mogę Panu donieść, iż Pański ..Kommelin" osięgnął u mnie ja k  najlepszy 
skutek za co Panu serdecznie dziękuję. Mój fryzyer nie mógł wyjść z podziwu na widok skutku, 
wywołanego Pańskim wyrobem, i prosi o przysłanie mu jednego słoika siły 111“ Prawdziwego 
dostać można tylko od Roborta Husberga, Neuenrade Nr. 13 (Niem cy). '793 l 3

Jeśli nie skutkuje, zwrot pieniędzy.

FABBTK I FARB

uawniej Friedr. Bajer A Comp., Eltsrfeld.

Somatosa
rozpuszczalne białko

zawiera pożywne pierwiastki mięsa (ciałka białkowe i sole) j a k o  p r a w i e  me ^  J  
mający s m a k u  łatwo się rozpuszczający proszek, je s t n a j w y b i t n i e j s z y m  Ol UU 
| # i n m  n n c i l n u m  ()S0̂  słabowitych źle d o t ą d  odżywiali)(h, dla mają- 
M t / l l l  J J U o l l l i y i l l  (‘yo.li cierpienia nerwowe, c h o ro b ę  piersiową, dolegliwości 

żołądkowe, dla położnic, dla dzieci m a j ą c y c h  a n g i e l s k ą  chorobę, 
dla ozdrowieńców i t. d w  f o r m i e

SOMATOSA z żelazem dla niedokrwistych
przez lekarzy polecana.

Somatosa żelazista składa się. z s o m a t o s y  i J .„ zelaza w organicznej formie.

SOMATOSA podnieca apetyt bardzo.
Dostać można w aptekach i drogueryach. 608 12

W Y B I T N Y  Ś R O D E K  P O S I L N Y .

p o s z u k u j e  in s ig ; is tr n  l a r i u n c y i
od 15go  p a ź d z ie rn ik a  1>. r. 1770 u 3

Praska mi im w t
_ z apteki B. FRAGNERA w Pradze

jes t więcej niż od 30 la t ogólnie znanym 
środkiem domowym, o skutku podniecają­
cym apetyt, wzmacniającym t r a w i e n i .

1 łagodnie rozwalniającym.
Duża flasz . I zł., mała 50 c., pocztą 20 c. więc.

jest dawnym najprzód w Pradze używa­
nym środkiem domowym, który utrzymuje 
rany czysto i ochrania je. koi zapalenie 

i bóle i działa chłodząco.
W puszk. po 35 c. i 25  c., pocztą 6 c. więcej.

Ostrzeżenie! Wszelkie części opa­
kowania mają obok umieszczony, 
prawnie złożony, znak ochronny.

G ł ó w n y  c k l a d :

Apt. j .  czar. ortem* B. F rapcra, c. i £  1 Jost. Praga
Codzienna wysyłka pocztowa. Składy w aptekach Krakowa i Austryi-Węgier.

róg Spornergasse. 
M aju, strona

Do sprzedania
_ j i t t ó a  i m j i f f l m
datku, z ogrodem, sta jn ią  i wozownią, dohr*® 
się rentująca. — Porzeba kapitału dwadzieścia 
cztery tysiące. Dług bankowy 2.890(1. '  
Wiadomość w Agencyi dzienirków J. Hodcf /
1 A. Salom onowej, tra k ó w , plac M aryacki

1764 3 B

L D rukarn i Jagiellońskiej w Krakowie (ul. Jagiellońska Nr. 10). Papier z fabryki Braci F ijałkowskich w B ielsku. Rządca drukarni L. K. Górski
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